
Złożenie wieńców
i apel poległych
(INF. WŁ.). Gdy w przed

dzień 25 rocznicy wyzwolenia
Krakowa spod jarzma hitle
rowskich ludobójców przejmu
jący dźwięk werbli obwieścił
o godz. 12 początek uroczys
tości składania wieńców pod
Pomnikiem Wdzięczności na

placu Wolności, wszystkich
obecnych'ogarnęło wzruszenie.
Chwila wspomnień... Przecież
to właśnie dzisiejszą ulicą 18
Stycznia, u wylotu której stoi
Pomnik, nadeszła wraz_z
wkroczeniem radzieckich żoł
nierzy upragniona wolność u-

ciemiężonemii miastu. Wielu
oficerów, podoficerów i szere
gowców 59 i 60 Armii oraz 4
Samodzielnego Korpusu Pan
cernego Gwardii I Frontu
Ukraińskiego dowodzonego
przez marszałka ZSRR, dzisiej
szego Honorowego Obywatela
m. Krakowy — Iwana Konie
wa — oddało swe życie w
walkach o Sławną stolicę Pias
tów i Jagiellonów. Wieńce
składają przedstawiciele Wo
jewódzkiego i Miejskiego Ko
mitetu Frontu Jedności Naro-

rodowej m. Kra-

kowa, WKZZ, organizacji
kombatanckich i społecznych.
Wśród składających hołd wi
dzimy także dużą grupę przed
stawicieli krakowskich zakła
dów pracy, wyższych uczelni
i szkół. W kilkadziesiąt minut
później taką samą podniosłą
uroczystość obserwujemy w

Kwaterze Żołnierzy Radziec
kich na Cmentarzu Rakowic
kim.

17 styczeń 1970, godz. 17. Wyso
ko blje płomień znicza oświetla
jącego w półmroku sylwetę ra
dzieckiego żołnierza dzierżącego
sztandar zwycięstwa przy gro
bach żołnierzy radzieckich obok
Barbakanu. Komendant Garnizo
nu Krakowskiego odczytuje apel
poległych. Wzywa do niego nie

tylko bohaterów walk o Kraków,
lecz także wszystkich
żoinleizy poległych w

hitleryzmem w latach

Powietrzem wstrząsa
salwa kompanii honorowej 6 Po
morskiej Dywizji Powletrzno-De-

santowej. Orkiestra gra hymny
Związku Radzieckiego 1 Polski.
Po chwili zwarty czworobok żoł
nierzy ustawia się pod Grobem

Nieznanego Żołnierza, gdzie de
legacja WK1KK FJN z sekreta-
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rzem KW PZPR A. Czyżem, prze
wodniczącym WK ZSL S. Kozio-

łem, wiceprzewodniczącym WK
SD St. Jodłowskim, kierownikiem

Wydz. Propagandy KW PZPR R.
Sławeckim składają tak jak 1 po
przednio, na grobach żołnierzy ra
dzieckich — wieńce i wiązanki
kwiatów. Wśród składających
hołd żołnierzom, którzy oddali

życie za wolność waszą 1 naszą

widzimy tu również delegację RN
m. Krakowa z zastępcą przewod
niczącego Prezydium Janem Ski
bą oraz sekretarzem Prezydium
H. Leplarczykiem; delegacje in
stytucji, zakładów pracy 1 kom
batantów II wojny światowej.
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Delegacja WK 1 KK FJN składa wieniec pod pomni
kiem żołnierzy radzieckich koło Barbakanu. Fot. o. Link

w Muzeum Historycznym
(Inf. wł.) W sobotę w salach

Muzeum Historycznego miasta
Krakowa w „Krzysztoforaćh”
otwarta zostanie okolicznoś
ciowa ekspozycja, przygotowa
na w związku z 25 rocznicą wy
swobodzenia Krakowa przeiz
Armię Radziecką spod okupa
cji hitlerowskiej. Składają się
na nią dokumenty i zdjęcia z

okresu styczniowej ofensywy'
radzieckiej, dzięki której pod
wawelski gród uniknął zagła
dy oraz wystawa filatelistycz
na „Baku — Kraków”. Kolek
cjonerzy z Azerbajdżańskiej
SRR i z Krakowa zaprezento
wali interesujące zbiory tema
tyczne obrazujące walkę i
martyrologię narodu polskiego
w latach II wojny światowej,
dzieje oręża polskiego, trady
cje przyjaźni polsko-radziec
kiej. Na wystawie znalazły się
także zbiory poświęcone Kra
kowowi, Leninowi i jego ide
om, osiągnięciom Polski Ludo
wej.

Otwarcia ekspozycji doku
mentów dokonał zastępca
przewodniczącego Prez. RN
m. Krakowa Jan Garbcie a

wystawy filatelistycznej —

wiceprezes Zarządu Główne
go, prezes Zarządu Okręgu
Polskiego Związku Filatelis
tów w Krakowie Jan Ryblew-
ski. Obecni byli m. in. kiero
wnik Wydz. Propagandy KW
PZPR Ryszard Sławecki, kier.
Wydz. Kultury, Nauki i Oś
wiaty KW Jerzy Jarowiecki,
prezes WK ZSL Stanisław
Kozioł, konsul ZSRR w Kra
kowie W. Niestierowicz, 4-
osobowa delegacja Azerbaj-
dżańskiego Towarzystwa Fila
telistów z Baku.

Wczoraj, stoisko pocztowe w lo
kalu wystawowym używało okoli
cznościowego stempla pocztowe
go. Stempel ten znajdzie się w u-

życiu także 25 stycznia. Również

wczoraj UPT Kraków 1 używał
okolicznościowego datownika, dla

upamiętnienia 25 rocznicy wyzwo
lenia Krakowa.

Wystawa w BWA;

Radziecki

plakat polityczny
(Inf. wł.) W ubiegłą sobotę

w pawilonie wystawowym
BWA przy pl. Szczepańskim
przewodniczący Prezydium
RN m. Krakowa tow. Jerzy
Pękala otworzył wystawę pod
nazwą „Radziecki plakat poli
tyczny”. W inauguracji wys-

tawy wzięli udział przedsta
wiciel Wydziału Kultury KC
PZPR tow. Antoni Łyżwiań-
ski, kier. Wydziału Propagan
dy KW PZPR tow. Ryszard
Sławecki, kierownik Wydziału
Kultury, Nauki i Oświaty KW
(DOKOŃCZENIE NA STR.‘2'

(OBSŁUGA WŁASNA)
Sobota, dnia 17 stycznia 1970 roku, sala obrad

Rady Narodowej miasta Krakowa. Miejsca w lawach

zajmuję członkowie Krakowskiego Komitetu Frontu
Jedności Narodu i radni. Nastrój wspólnego, uroczy
stego posiedzenia przedstawicieli ludu pracy miasta
Krakowa — prastarej stolicy Polski, jest niezwykle
podniosły. Przed 25 laty Armia Radziecka przyniosła
najpiękniejszemu z polskich miast wolność i ocalenie.

Obecni na sobotnim posie
dzeniu wstają z miejsc — or
kiestra gra Mazurka Dąbrow
skiego. Po chwili radny Witold
Kiinstler dokonuje otwarcia
uroczystych obrad, witając I
sekretarza KW PZPR w Kra
kowie tow. Czesława Domaga-
łę, zastępcę przewodniczącego
Rady Państwa, rektora Uni
wersytetu Jagiellońskiego Mie
czysława Klimaszewskiego,
konsula ZSRR w Krakowie
Włodzimierza Nlestierowicza,
konsula generalnego Republi
ki Francuskiej Jean Honnorat.

Zabiera głos przewodniczący
Prezydium Rady Narodowej
miasta Krakowa i przewodni
czący Krakowskiego Komitetu
Frontu Jedności Narodu tow.

Jerzy Pękala, przedstawiając
drogę rozwoju miasta, ocalo
nego przed zniszczeniem przez
bohaterską Armię Radziecką.
(Fragmenty przemówienia tow.
J. Pękali zamieszczamy na str.

2).
Po przemówieniu przewod

niczącego Prezydium RN mia
sta, Witold Kiinstler odczytuje
treść telegramu, jaki nadesłał
na ręce Jerzego Pękali hono
rowy obywatel Krakowa, mar
szałek Związku Radzieckiego,
dowodzący w dniach stycznio
wej ofensywy I Frontem U-
kraińskim — Iwan Koniew
(Telegram drukowaliśmy
merze sobotnim „Gazety
kowskiej”).

Na mównicy sekretarz
kowskiego Komitetu FJN Zdzi
sław Scheller odczytuje pro
jekt uroczystego adresu do
żołnierzy i oficerów 59 i 60 a-

rmii oraz 4 Samodzielnego
Korpusu Pancernego Gwardii
— tych jednostek Armii Ra
dzieckiej, które wyzwalały

wnn

Kra-

Kra-

Odezwa do obywateli
miasta Krakowa

Mija 25 lat od dnia, w którym oddziały Armii

Radzieckiej
niosąc jego
tlerowskiej
kończył się
tragicznych

Naczelne dowództwo Armii Radzieckiej świa
dome znaczenia, jakie dla polskiej kultury, dla
historii naszego kraju ma Kraków postanowiło
ocalić podwawelski gród od grożącego mu,
śmiertelnego niebezpieczeństwa. Wspaniały ma
newr wojsk 1 Frontu Ukraińskiego całkowicie
zaskoczył hitlerowców, nie pozwolił im doko
nać zaplanowanego zniszczenia naszego miasta.

Dzięki temu manewrowi oskrzydlającemu wro
ga ocalały bezcenne zabytki naszego miasta,
fabryki, nasze domy, uczelnie, placówki nauko-

we, ocalał Kraków. Bezpowrotnie minął kosz
marny okres cierpień, lęku i upokorzeń.

Na ulicach miasta trwały jeszcze walki, a je
go mieszkańcy już usuwali ślady niedawnego
panowania hitlerowskiego. Rozpoczęte przez
iias przed dwudziestu pięciu laty dzieło budo
wnictwa socjalistycznego głęboko przeobraziło
olblicze Krakowa. Wytrwałą pracą zbudowaliś
my potężny przemysł, stworzyliśmy prężny oś
rodek polskiej nauki, kultury 1 sztuki.

dzisiejszy Kraków liczy dwukrotnie więcej
mieszkańców niż przed wojną. W okresie
ćwierćwiecza Polski Ludowej dwukrotnie po
większył się stan jego zasobów mieszkalnych.

weszły na ulice naszego miasta,
mieszkańcom wyzwolenie spod hi-

okupacji. Ćwierć wieku temu za-

j«den z najbardziej krwawych 1

okresów w historii naszego miasta.

I

Kraków przed 25 laty. Zebra
ni przyjmują tekst adresu jed
nomyślnie. a przy olbrzymim
aplauzie sali ów list adresowa-

—•—

Uroczysty koncert
Filharmonii Krakowskiej

W sobotę w godzinach wieczor
nych w sali Filharmonii im. Ka
rola Szymanowskiego odbył się u-

roczysty koncert symfoniczny z

okazji 25-lecia wyzwolenia Krako
wa. Przed występem orkiestry —

Tadeusz Malak recytował wiersz
o wyzwoleniu — autorstwa Ta
deusza Kubiaka. Orkiestra pod
kierownictwem Jerzego Katlewi-
cza wykonała I część Symfonii
Leningradzklej Dymitra Szostako
wicza, Halina Czerny-Stefańska
grała z towarzyszeniem orkiestry
Koncert fortepianowy
Fryderyka Chopina.

•-moll

(J) I

ny na ręce Iwana Koniewa,
zostaje wręczony konsulowi
Włodzimierzowi Niestierowi-
czowi. Konsul w serdecznych
słowach zwrócił się do uczest
ników uroczystego posiedze
nia, składając za ich pośred
nictwem serdeczne życzenia
dalszego rozkwitu miasta, wy
zwolonego przez Armię Ra
dziecką.

Z kolei sekretarz Prezydium
RN m. Krakowa Kazimierz Le-
piarczyk przedstawia projekt
odezwy Krakowskiego Komite
tu FJN i Rady Narodowej do
mieszkańców Krakowa, przy
jęty również jednomyślnie
przez zebranych.

Na zakończenie uroczystego
posiedzenia orkiestra wykonu
je Międzynarodówkę. (Jędrz.)i ■\ '■

Konsul ZSRR w Krakowie Włodzimierz Niestierowicz
przemawia podczas uroczystej wspólnej sesji KK FJN i RN
m. Krakowa. Fot. J. Pleśnlaklewlcz |

ZHP w hołdzie Lenlnowl

Turniej, jakiego nie było
(Inf. wł.) Dziś, w szkołach

podstawowych całego kraju
nastąpi inauguracja turnieju
wiedzy zatytułowanego „Le
nin — Kraj Rad — Organiza
cja pionierska im. W. I. Le
nina”. Będzie to pierwsza im
preza z zakresu wiedzy oby
watelskiej dla uczniów star
szych klas szkół podstawo
wych. Turniej stanowi jeden
z punktów ogólnozwiązkowej
kampanii ZHP oznaczonej
kryptonimem „Iskra 70”, a po
święconej setnej rocznicy u-

rodzln Włodzimierza Lenina.

Uczestnicy turnieju wykony
wać będą zadania konkursowe

publikowane na lamach

„Sztandaru Młodych” a po
nadto mają do wyboru szereg
propozycji konkursowych, ze
społowych i Indywidualnych,
do realizacji w poszczególnych
klasach. Jakkolwiek inicjato
rem turnieju jest ZHP przy
pomocy władz oświatowych,
nauczycieli 1 wychowawców,
tym niemniej jest to Impreza
dla szerokich kręgów młodzie
ży, także tej, która do ZHP
nie należy, (zg)

goście — na
Pozostał miastem rozwijającej się nauki i kul
tury, a jednocześnie stał się wielkim ośrodkiem

polskiego przemysłu. Wszechstronny rozwój
Krakowa jest dziełem rąk i umysłów ludzi pra
cy, tworzących pod przewodem Polskiej Zjed
noczonej Partii Robotniczej socjalistyczną go
spodarkę i kulturę.

OBYWATELE MIASTA KRAKOWA!
Przed dwudziestu pięciu laty rozpoczął się

nowy rozdział w historii naszego miasta. Roz
wój i rozkwit Krakowa zawdzięczamy także
żołnierzom radzieckim, którzy ćwierć wieku te
mu przynieśli nam wolność, a ocalając miasto
od zagłady zapewnili nam spokojne życie i

pracę.
Składamy hołd żołnierzom radzieckim, którzy

dla wyzwolenia i ocalenia Krakowa nie szczę
dzili swej krwi, którzy za naszą wolność oddali

swoje życie.
Wieczna chwała niezwyciężonej Armii Ra

dzieckiej!
Niech żyje nierozerwalna przyjaźń między

narodami Polski i Związku Radzieckiego!
Niech żyje pokój i socjalizm!

KRAKOWSKI KOMITET
FRONTU JEDNOŚCI NARODU

RADA NARODOWA MIASTA KRAKOWA

Kraków, dnia 17 itycznla 1970 r.

Honorowi
czele z przew. Prezydium
RN m. Krakowa Jerzym
Pękalą zwiedzają wystawę
plakatu radzieckiego.

Fot. J. Fieśnlakięwlcz

Ćwierćwiecze zwycięstwa"
— na ekranie TV

(Inf. wł.) Wielkie zainteresowa
nie — i to nie tylko mieszkańców
Krakowa — wywołał wczorajszy
interwizyjny godzinn> program
TV pt. „Ćwierćwiecze zwycięst
wa” nadany przez Kra . >wski O-
środek Telewizyjny i Telewizję
Kijowską. Autorzy audycji dali
w tym programie wyraz brater
stwu broni żołnierzy polskich i
radzieckich w walce z hitlerow
skim okupantem. Program po
święcony był 25-rocznicy wyzwo
lenia podwawelskiego grodu.

SZANOWNI I DRODZY TOWARZYSZE!
Przed dwudziestu pięciu laty Wasze Jednostki, wcho

dzące w skład 1 Frontu Ukraińskiego, dowodzonego przez
Marszałka Związku Radzieckiego Iwana Koniewa, wy
zwoliły Kraków, miasto drogie sercu każdego Polaka.

To Wy przynieśliście umęczonemu przez faszystowskie
go okupanta miastu upragnioną wolność, ocaliliście jego
mieszkańców, bezcenne zabytki kultury 1 sztuki — pa
miątki chlubnej przeszłości naszego narodu. Dzięki Wam
ocalały nasze fabryki, zakłady naukowe, muzea,
domy.

Mieszkańcy Krakowa nie zapomną nigdy, że Ich życie
ocalił radziecki żołnierz, że wolność naszego miasta zo
stała drogo okupiona krwią Waszych towarzyszy broni.
Wielu z nich nigdy już nie powróciło w swoje ojczysta
strony. Pozostali na zawsze w naszej ziemi.

Zdobyliście Kraków wspaniale przeprowadzonym ma
newrem oskrzydlającym wroga. To był Wasz wielki suk
ces, sukces wojsk 1 Frontu Ukraińskiego. Ten radosny
dzień położył kres brutalnym rządom hitlerowskiego na
jeźdźcy.

W wyzwolonej Polsce władze ujął w swe ręce lud pra
cujący pod przewodem Polskiej Zjednoczonej Partii Ro
botniczej. Socjalizm umożliwił wszechstronny, wspania
ły rozkwit naszej Ojczyzny.

Kraków jest dziś w Polsce Ludowej wielkim, nowo
czesnym ośrodkiem przemysłu i nauki, Jest symbolem
nierozerwalnych więzów, łączących Polskę i Związek Ra
dziecki. W naszym mieście przebywał w latach poprze
dzających Wielką Socjalistyczną Rewolucję Paździer- •

nikową — Włodzimierz Iljicz Lenin. Jego imię nosi naj
większy zakład przemysłowy Polski Ludowej, potężny
kombinat metalurgiczny, Ruta im. Lenina w Krakowie
zbudowana przy pomocy Związku Radzieckiego.

W 25 rocznicę wyzwolenia i ocalenia Krakowa, Kra
kowski Komitet Frontu Jedności Narodu I Rada Naro
dowa Miasta Krakowa w imieniu wszystkich mieszkań
ców kieruje do Was, bohaterskich żołnierzy 1 Frontu
Ukraińskiego wyrazy najgłębszej wdzięczności oraz ser
deczne i gorące pozdrowienia.

Wasze bohaterskie czyny pozostaną na zawsze w na
szej pamięci.

Niech żyje wieczna i nierozerwalna przyjaźń między
naszymi bratnimi narodami.

Przewodniczący
Krakowskiego Komitetu Frontu Jedności Narodu
i Prezydium Rady Narodowej Miasta Krakowa

(—) Jerzy Pękala

Wywiad z M. Spychalskim
na łamach „Ogonioka“

W radzieckim tygodniku „Ogo-
niok” ukazał się wywiad z prze
wodniczącym Rady Państwa PRL
Marianem Spychalskim, udzielony
w związku z 25-leciem wyzwolenia
Warszawy,

■

Warszawa

PRZYBYCIE DELEGACJI

CZECHOSŁOWACKIEJ
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Plan 1970 roku

w Hucie im. Lenina
(Inf. wł.) W ubiegłą sobotę

obradowała w Hucie im. Le
nina Konferencja Samorządu
Robotniczego, która przejęła
plan techniczno-ekonomiczny
na rok 1970, dotyczący ilości
i wartości produkcji, kosztów,
zatrudnienia i inwestycji. W
obradach wziął udział członek
KC PZPR, I sekretarz KW
PZPR w Krakowie tow. Cze
sław Domagała.

Po otwarciu posiedzenia
przez przewodniczącego KSR,
I sekretarza KF PZPR tow.
Tadeusza Wachowskiego —

referat dotyczący głównych
wskaźników i propozycji pla
nu na 1970 rok wygłosił dy
rektor naczelny Huty im. Le
nina tow. Bohdan Kołomyj-
skl, a jcoreferat przedstawił
przewodniczący Rady Robot
niczej tow. Edward Cisowski.

W roku 1970 produkcja stali w

Hucie im. Lenina sięgnie ilości 4,4
miliona ton, surówki — 3585 tys.
ton, profili giętych — 23 tys. ton.

Wartość produkcji Huty im. Le
nina wyniesie w roku 1970 — 19
miliardów 850 tysięcy złotych i

będzie wyższa od wartości pro
dukcji w roku 1969 o 7,5 proc. Te

poważne zadania produkcyjne
muszą — jak wynika z gospodar
skiej dyskusji na sobotniej KSR
— znaleźć odpowiednie przygoto
wanie ilościowe I jakościowe wsa
du. Innymi słowy: należy zrobić

wszystko, aby wysiłek produkcyj
ny przynosił najlepsze wyniki e-

konomiczne.

Rok 1970 przyniesie dalsze
uruchomianie poszczególnych
etapów walcarki typu „Sędzi
mir”, wytwórni rur, pod ko
niec roku ruszy zakład prze
twórstwa hutniczego w Boch
ni, zakład przerobu żużla sta
lowniczego na mączkę nawo
zową.

W zakresie inwestycji so
cjalnych plan przewiduje m.

in. rozbudowę szatni i łaźni w

walcowniach wstępnych.
W czasie KSR Huty im. Le

nina zabrał głos tow. Czesław
Domagała, dziękując robotni-

kom i inżynierom kombinatu
za ponadplanową produkcję w

roku 1969. Pełne wykonanie
zadań roku 1970 uzależnione
jest od mobilizacji całej zało
gi, od wzmożenia pracy poli
tycznej wśród szerokich rzesz

robotniczych, od właściwych
stosunków międzyludzkich.

Sekretarz KF PZPR w Hu
cie im. Lenina tow. Józef No
wotny zgłosił Konferencji Sa
morządu Robotniczego propo
zycję KF dotyczącą obchodów
100 rocznicy urodzin Włodzi
mierza Lenina. KSR przyjęła
tekst tej propozycji jako apel
do załogi kombinatu. Wzywa
on do terminowego wykony
wania planów, do podejmowa
nia czynu produkcyjnego i

społecznego całą załogę huty,
która nosi imię Wielkiego Wo
dza Rewolucji. (J)

„śladami Wodza

Rewolucji”

Nagrody w wielkim

konkursie

leninowskim

Cały kraj pod śniegiem

Ciężkie dni drogowców i kolejarzy
(Inf. wł.). Obfite opady

śniegu, które w ciągu ostat
nich dwu dni nawiedziły pra
wie cały kraj, nie ominęły
także naszego województwa.
Padający bez przerwy gęsty
śnieg poważnie utrudnia pra
cę drogowcom i kolejarzom.

Szczególnie trudną sytuację
notowano w dniu wczorajszym
na drogach naszego regionu. O
ile jeszcze drogi przelotowe (I

kategorii) znajdują się w nie
złym stosunkowo stanie, o ty
le” komunikacja na drogach II,
III i IV kategorii, a zwłaszcza
na drogach lokalnych -- jest
w poważnym stopniu sparali
żowana. Wojewódzki Zarząd
Dróg Publicznych — mimo
skierowania do akcji przeciw-
śnieżnej rekordowej tej zimy
ilości sprzętu (ponad 150 opłu-
żonych samochodów) zmuszo-

ny był na skutek zasp zamk
nąć kilka dróg IV kategorii
(m. in. odcinki Muchówka —

Rajbrat, Tymowa — Iwkowa,
drogę do Racławic). Wiele
dróg lokalnych jest wogóle
nieprzejezdnych.

W takiej sytuacji krakowski
PKS zmuszony był do skrócenia
12 tras autobusowych, w powia
tach wolbromskim, proszowickim,
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Przedstawiamy listę fundatorów

spis nagród w wielkim konkur
sie poświęconym życiu 1 działal
ności W. I. Lenina na ziemi krar

kowskiej w latach 1912—1914 pt.
„Siadami Wodza Rewolucji”, któ
ry został ogłoszony w dniu 3

stycznia br. przez Redakcję „Ga
zety Krakowskiej”, Dyrekcję Mu
zeum Lenina w Krąkowle 1 Poro
ninie oraz Zarząd Wojewódzki
TPPR w Krakowie:
— NAGRODA REDAKCJI „GAZE

TY KRAKOWSKIEJ" — tele
wizor szerokoekranowy,

— NAGRODA DYREKCJI MU
ZEUM LENINA W KRAKOWIE
KRAKOWA — obraz olejny
plastyka krakowskiego,

— NAGRODA ZARZĄDU WOJE
WÓDZKIEGO TPPR W KRA
KOWIE — wyjazd turystyczny
do Związku Radzieckiego.

Poza nagrodami bezpośrednich
organizatorów konkursu ufundo
wane zostały następujące nagrody:

— NAGRODA WYDZIAŁU KUL
TURY PREZYDIUM WRN W
KRAKOWIE — telewizor szero
koekranowy,

— NAGRODA WYDZIAŁU KUL
TURY PREZYDIUM RN
KRAKOWA — obraz olejny
plastyka krakowskiego,

— NAGRODA PREZYDIUM PRN
W NOWYM TARGU — odbior
nik radiowy,

— NAGRODA DYREKCJI HUTY
IM. LENINA — telewizor szero
koekranowy,

— NAGRODA DYREKCJI PP

„DOM KSIĄŻKI” W KRAKO
WIE — zestaw albumów.

i

M.

SOCJALISTYCZNEJ -

Na zaproszenie Central
nego Komitetu Stronnictwa
Demokratycznego przybyła
do Warszawy delegacja
władz naczelnych Czecho
słowackiej Partii Socjali
stycznej, na czele której
stoi wiceprzewodniczący
CK CzPS Vieroslav Jed-
liczka.

Delegację CzPS na lot
nisku Okęcie witali przed
stawiciele władz naczel
nych SD z wiceprzewodni
czącym CK SD Janem Ka
rolem Wende.

Lagos

WIZYTA U THANTA
Jak podaje agencja Reutera,

sekretarz generalny ONZ U
Thant przybył w niedzielę da

Lagos, gdzie przeprowadzi roz
mowy z szefem rządu federal
nego Nigerii, Gowonem oraz

członkami jego rządu.
Przypuszcza się, że przed

odlotem do Nowego Jorku w

poniedziałek, U Thant weźmie
udział

wej.
Po

Biafry
do normy. Po raz pierwszy od

2,5 lat na ulicach Lagos za
płonęły lampy elektryczne. W

niedzielę rząd nigeryjski
zniósł zakaz bicia w tam-

tamy. Obywatele nlgeryjscy
mogą obecnie swobodnie się
poruszać po całym terytorium
kraju 1 nie są zatrzymywani
przez patrole wojskowe.

w konferencji praso-

kapitulacji secesyjnej
życie w Nigerii wraca

Berlin

WSPÓLNY KOMUNIKAT

SED - BAAS
Na zakończenie wizyty w

NRD delegacji Syryjskiej So
cjalistycznej Partii Odrodze
nia Arabskiego BAAS, opubli
kowano w niedzielę w Berli
nie wspólny komunikat SED-
BAAS. Stwierdza on m. in.,
że obie partie wyrażają zgod
ny pogląd, iż w światowej
walce klasowej jedność wszy
stkich sił antyimperialistycz-
nych jest bezwzględną konie
cznością. Obie partie wyraża
ją niezłomną solidarność i po
parcie dla walki antylmperia-
Ustycznej na świecie.

Stambuł

ZWYCIĘSKI STRAJK

ROBOTNIKÓW
W Stambule zakończył się

strajk trzech tysięcy robotni
ków, obsługujących promy i

statki, kursujące między azja
tycką i europejską częścią Te
go miasta. Na mocy porozu
mienia osiągniętego między
strajkującymi a pracodawca
mi, ruch statków pasażerskich
1 promów przez Cieśninę Bo
sfor został w sobotę wzno
wiony.



$tr. 2 GAZETA KRAKOWSKA PONIEDZIAŁEK, 19 STYCZNIA 1970 R. — NR 15

Socjalistyczny Kraków

pomnoży! dorobek wieków
W 25 rocznicę
wyzwolenia

Tarnowa.,

Z Wietnamu

Udany atak partyzantów

W
YSOKA RADO!
TOWARZYSZE I
OBYWATELE!

Dzisiejsza uroczys-
ta sesja KK FJN
i Rady Narodowej

zorganizowana została dla
uczczenia 25 rocznicy wyzwo
lenia Krakowa przez bohater
ską Armię Radziecką. Ma ona

być jedną z form oddania czci
i hołdu tym, którzy przynie
śli naszemu miastu wolność, a

jednocześnie uchronili je od
zniszczeń i losu, jaki podzieli
ło wiele polskich miast i wsi.
Barbarzyńcy XX wieku za
mierzali bowiem przed opusz
czeniem Krakowa zniszczyć
jego najcenniejsze zabytki ar
chitektury i kultury, które by
ły tu gromadzone przez poko
lenia. Nie było im jednak da
ne . zrealizować swoich zamie
rzeń. Dlatego to właśnie w

historii naszego miasta, w na-

śżych sercach ną zawsze pozo
stanie styczeń 1945 roku, kie
dy to w przeddzień wyzwoli-
ćielskiej bitwy o Kraków —

przybył na przedpola miasta
dowódca I Frontu Ukraiń
skiego, marszałek Związku
Radzieckiego Iwan Stiepano-
wlcz Koniew, aby osobiście
zorganizować natarcie na po
zycje hitlerowskie w rejonie
Krakowa. Zawsze zachowamy
we wdzięcznej pamięci donio
słą decyzję Honorowego Oby
watela naszego miasta, który
— biorąc pod uwagę rolę i zna
czenie Krakowa dla narodu
polskiego, dla jego kultury i
historii — polecił swym woj
skom, aby po przeprowadze
niu manewru oskrzydlającego
miasto z zachodu, południa i
północy pozbawić faszystów
możliwości oporu i zdobyć
Kraków szturmem. Żołnierze I
Frontu Ukraińskiego zostali
poinformowani o najcenniej
szych i najważniejszych o-

biektach naszego miafeta.
Świadomi byli tego, że Kra
ków ma być nie tylko wyzwo
lony — ale i ocalony. Rozkaz
ten został chlubnie wykonany.
Dziś, gdy oceniamy z perspek
tywy 25 lat — tamte dni i wy
darzenia jeszcze bardziej u-

świadamiamy sobie fakt, że
tylko armia radziecka i jej do- '

iwódcy, armia wychowana na

leninowskich ideach interna
cjonalizmu, zdolna była w to
ku zaciętych walk z wojskami
nieprzyjaciela, wykazać jed
nocześnie tyle troski i zrozu- 1
mienia dla pamiątek architek
tury i kultury narodowej, na- ]
wet na terytorium innego ,

kraju.
25 lat w historii miasta, a

rwłaszcza miasta o wielowie
kowej kulturze, jakim jest
Kraków — to wprawdzie o-

kres bardzo krótki. A jednak
te ostatnie 25 lat Krakowa w

Polsce Ludowej, zaznaczyły
się w jego rozwoju na miarę
atuleci.

Patrząc na drogę przebytą
od chwili wyzwolenia, na

wielkość dorobku materialne
go stworzonego ofiarnym
trudem klasy robotniczej i

wszystkich ludzi pracy Krako
wa, na postęp osiągnięty we

wszystkich dziedzinach życia

Fragmenty przemówienia towarzysza Jerzego Pękali
na uroczystej wspólnej sesji KK FJN i RN m. Krakowa

ZE ŚWIATA

ra-

ko-
Jó-

(p) W NOWOJORSKIEJ sie
dzibie ONZ zakończyły się kil
kudniowe obrady komitetu
ONZ d/s planowania rozwoju
gospodarczego świata. Z

mienia Polski w pracach
mitetu uczestniczył prof.
zef Pajestka.

KANCLERZ NRF Wllly
Brandt przyjął prezydium re
wizjonistycznego „Związku
Przesiedleńców”.

W BUDAPESZCIE podpisano
nowe węgiersko-norweskie
długoterminowe porozumienie
o obrocie towarowym.

DO STOLICY Ludowej Re
publiki Konga — Brazzaville

przybył prezydent Republiki
Środkowo-Afrykańskiej, Bo-

kassa.
WEDŁUG danych Urzędu

Statystycznego, 31 grudnia 1969
r. Jugosławię zamieszkiwało
20.456.000 osób. Od 1960 r. licz
ba mieszkańców Jugosławii
zwiększyła się o ok. 2 miliony.

PRZEDSTAWICIELE mini
sterstw handlu zagranicznego
Bułgarii i ZSRR podpisali w

Sofii protokół o wymianie to
warów powszechnego użytku
na rok 1970.

AFP DONOSI x Bejrutu, że

premier Libanu, Karami oraz

minister spraw zagranicznych
tego kraju Madżdalani złożą
wkrótce wizyty w stolicach
kilku krajów arabskich.

W PONIEDZIAŁEK przyby
wa do Kairu minister spraw
zagranicznych Hiszpanii, Lo-

pez Bravo. Ma on przekazać
prezydentowi ZRA Naserowi

pismo gen. Franco.
W PERU padają bez przerwy

ulewne deszcze, które spowo
dowały poważne straty ma
terialne obliczane na ponad
milion dolarów.

W 1969 ROKU W Pakistanie
wschodnim zmarlo na cholerę
800 osób. W ub. roku zareje
strowano w tej części Paki
stanu 4.261 przypadków zacho
rowania na cholerę.

spcłecznego — widzimy, że
ćwierćwiecze, które dziś za
mykamy, było najbardziej
przełomowym, a zarazem naj
bardziej owocnym okresem w

całej wielowiekowej historii
naszego narodu, a tym samym
naszego miasta.

Dorobek ten nie jest oczy
wiście darem łaskawego losu.
Przed Partią i, działającymi
pód jej kierownictwem orga
nami władzy ludowej, przed
podejmującą w styczniu 1945
roku swą działalność Miejską
Radą Narodową — stały o-

gromne, trudne i odpowie
dzialne zadania. Trzeba było
sprawnie pokierować proce
sem przebudowy społecznej,
obronić nowy, powstający us
trój socjalistyczny przed ata
kami wrogów i zapewnić mu

pomyślny rozwój. Rzecznikiem
tych wymogów rozpoczynają
cej się nowej epoki historycz
nej — stała się krakowska
klasa robotnicza.

W 1949 roku, kiedy przystępowa
no do prac przygotowawczych
przy budowle pierwszego osiedla

mieszkaniowego Nowej Huty i 0-
biektów Huty im. Lenina, nawet

najwięksi entuzjaści tej wielkiej
budowy socjalizmu nie uświada
miali sobie wówczas ich przysz
łych rozmiarów, a zwłaszcza sku
tków, jakie przyniosą dla przy
szłego Krakowa. Dzięki powstaniu
Huty Lenina i wielu innych za
kładów przemysłowych Kraków
zmienił zasadniczo swe oblicze.
Kraków dzisiejszy to już nie tyl
ko ośrodek kultury, nauki i tury
styki, ale również liczący się w

skali kraju, duży ośrodek prze
mysłowy, mogący się szczycić li
czną i zaangażowaną w budow
nictwo klasą robotniczą.

Rozwój przemysłu stal się głów
ną i bezpośrednią przyczyną prze
rwania długoletniego
rozwoju miasta, które

władzy hurżuazyjnej
było do roli „zabytku
go”, bez większych perspektyw
rozwoju.

W okresie minionego 25-lecia
Kraków zmienił się zasadniczo, co

znajduje potwierdzenie we wszy
stkich dziedzinach życia społecz
no-gospodarczego. Ze stosunkowo

niewielkiego miasta, liczącego w

1939 roku 259 tysięcy mieszkań
ców, wyrósł w tym okresie do

rangi wielkomiejskiego ośrodka,
klóry w roku 1969 liczył już po
nad 576 tysięcy mieszkańców.

lak szybki rozwój miasta stal

się możliwy tylko w Polsce Lu
dowej, w ustroju socjalistycznym,
który zapewnił warunki dla wy
sokiego tempa inwestowania w

gospodarkę miasta, a zwłaszcza

stworzył warunki dla rozwoju
przemysłu. Ten ostatni stał się
właśnie głównym czynnikiem a-

ktywizacji gospodarczej miasta, a

to z kolei stwarzało naturalną
bazę dla rozwoju nauki, kultury i

wszystkich dziedzin życia
no-gospodarczego.

W minionym 25-leciu

był jednym z ośrodków

większej koncentracji inwestycji.
Poczynając od roku 1957, kiedy to

został wydzielony pod względem
administracyjnym z województwa
krakowskiego, partycypował śred-
dnio rocznie od 2,3 proc, do 4,1
proc, w ogólnych nakładach in
westycyjnych kraju. Tylko w o-

statnim dziesięcioleciu w Krako
wie inwestowano około 5 miliar
dów złotych rocznie. Tak wysokie
nakłady inwestycyjne pozwalały
zatem stworzyć tu silny ośrodek

przemysłowy, w którym decydu
jące znaczenie posiada Huta im.
Lenina, wytwarzająca dziś prawie
4,5 miliona ton stali rocznie, tj.
trzy razy więcej aniżeli całe hut
nictwo Polski przedwojennej. W
rezultacie dziś w Krakowie pracu
je w samym tylko przemyśle o-

koło 115 tysięcy osób, a ogółem w

gospodarce uspołecznionej około
320 tysięcy osób.

Przemysł miasta Krakowa w

roku 1969 wytworzył produk
cję globalną o wartości 39 mi
liardów złotych, co stanowi 4
proc, produkcji globalnej kra
ju. Dla porównania warto do
dać, że jeszcze w roku 1950
produkcja ta wynosiła (w ce
nach porównywalnych) nie
wiele ponad 3 miliardy złotych
i udział jej w produkcji glo
balnej kraju stanowił zaledwie
2,2 proc. Między innymi prze
mysł miasta Krakowa wytwa
rza dziś ponad 37 proc, krajo
wej produkcji stali, 57 nroc.

surówki, 27 proc, kabli, 18
proc, nawozów fosforowych.
Produkcja globalna przemysłu
przypadajaca na jednego mie
szkańca Krakowa jest dziś
wyższa aniżeli w takich ośrod
kach przemysłowych, jak Łódź.
Warszawa czy województwo
katowickie.

Pioces industrializacji Kra
kowa posiadał istotne znacze
nie nie tylko dla samego
miasta, ale również dla całego
województwa krakowskiego i
znacznej części Polski połud-1

zastoju w

W okresie

spychane
muzealne.

społecz-

Kraków
o naj-

niowej. W przemyśle i budów- j kowie, była troska o zachowanie
nictwie Krakowa ;
pracę tysiące ludzi z przelud
nionych wsi podkrakowskich i
rzeszowskich.

Dane dotyczące rozwoju
przemysłu stają się jeszcze
bardziej wymowne jeśli poró
wnamy je z cyframi ilustrują
cymi przemysł i gospodarkę
Krakowa z okresu międzywo
jennego. W latach 1931—1939
Kraków przeżywał okres sta
gnacji gospodarczej, a o ile
chodzi o przemysł, tó nastąpił

'

nawet znaczny regres w sto
sunku do lat 20-tych. W roku

. 1938 w przemyśle wojewódz
twa krakowskiego (łącznie z

miastem Krakowem) pracowa
ło około 60 tysięcy ludzi, z te
go wg szacunku ća 25 proc, za
trudnione było w Krakowie,
tj. około 15 tysięcy osób. W
.roku 1945 stan przemysłu mia
sta wyglądał jeszcze gorzej.
Większość istniejących na te
renie miasta zakładów prze
mysłowych została przez oku
panta zdewastowana, a maszy
ny 1 urządzenia wywiezione.
W rezultacie po wyzwoleniu,
w przemyśle znalazło zatrud
nienie zaledwie 9 tysięcy osób,
Z takiego poziomu zaczął swój
start w roku 1945 przemysł
miasta Krakowa.

Jakże wymownie o skali
przemian kształtujących dzi
siejszy obraz i funkcje miasta
świadczy fakt, że w 25-leciu
zbudowaliśmy w Krakowie 199
tysięcy izb mieszkalnych, tyl
ko w ramach budownictwa u-

snołecznionego. Łącznie z bu
downictwem prywatnym, wy
budowano w tym okresie po
nad 220 tysięcy izb, co ozna
cza to, że ponad 300 tysięcy o-

sób mieszka w domach wybu/
dowanych w ostatnim 25-leciu.
Tak więc, obecny wskaźnik
zagęszczenia na 1 izbę wyno
si 1.4 osoby, podczas gdy w o-

kresie międzywojennym wy
nosił 1,9 osoby. Należy do te
go dodać, że w Krakowie w

latach międzywojennych 63
proc, ogółu mieszkań stanowi
ły mieszkania 1- i 2-izbowe. W
tych 1- i 2-iżbowych mieszka
niach wskaźnik zagęszczenia
był jeszcze większy i wynosił
3.3 osoby na izbę. W ówczesnym
Krakowie prawie
dności mieszkało
mieszkaniach 1- i
Naturalnie takie
posiadała klasa robotnicza i
mniej zamożne warstwy.

W ciągu ostatnich 25 lat Kra
ków rozwijał się nie tylko pod
względem gospodarczym. Rosła
również jego ranga 1 rola jako
ośrodka nauki, oświaty i kultu
ry. W 12 wyższych uczelniach
Krakowa uczy się dziś prawie 50

tysięcy studentów, a mury u-

czelni opuszcza rocznie 6 tysięcy
absolwentów. W roku szkolnym
1938—39 w Krakowie były tylko
4 wyższe uczelnie, w których u-

czyło się 7,5 tysięcy studentów.
Dziś co roku tylko w uczelniach
Krakowa pobiera naukę i opusz
cza uczelnie tyłu studentów, ilu
w roku 1938 uczyło się i kończyło
studia we wszystkich polskich
wyższych uczelniach. Naturalnie,
aby mógł nastąpić tak duży
wzrost ilościowy młodzieży stu
diującej na wyższych uczelniach
w Polsce, w tym również w Kra
kowie, musiały zostać spełnione
3 podstawowe warunki, których
nie mógł spełnić ustrój kapitali
styczny. Po pierwsze musiały zo
stać stworzone warunki, aby na

studia wyższe masowo weszła
młodzież robotnicza i chłopska.
Po drugie, trzeba było rozbudo
wać bazę materialną i kadrową
wyższych uczelni. Po trzecie mu-

siało powstać zapotrzebowanie
w gospodarce narodowej na wy
soko kwalifikowaną kadrę. W o-

mawianym okresie w Krakowie

nastąpił również bardzo silny ro
zwój szkolnictwa podstawowego,
średniego i zawodowego. W cią
gu 25 lat wybudowano ponad 100
obiektów szkolnych, podczas gdy
w latach międzywojennych wybu
dowano w Krakowie zaledwie t

szkoły i 2 poddano remontowi. W
roku szkolnym 1968/69 we wszyst
kich typach szkół podstawowych,
średnich i zawodowych pobiera
ło naukę 130 tysięcy dzieci i mło
dzieży. Łącznie więc w szkołach

podstawowych, średnich i wyż
szych uczy się w Krakowie 180

tysięcy osób. Tak duża ilość u-

czących się, w przeważającej mie
rze młodzieży nadaje Krakowowi

swoisty charakter zwłaszcza jeśli
to zestawimy z jego starą, zabyt
kową architekturą, licznymi za
bytkami a jednocześnie silnie ro
zwiniętym nowoczesnym prze
mysłem. Jest to jedna z istot
nych cech nowego socjalistyczne
go Krakowa, który ukształtował

się w ciągu 25 lat istnienia Pol
ski Ludowej. Kraków stał się
miastem stosunkowo „młodym”,
gdzie 48 proc, ogółu mieszkańców

stanowią ludzie w wieku do 30
lat. Osobnym problemem w Kra

znalazło zabytków architektury, a żwłasz-
nrzelud- cza staromiejskiej części Krako-

wa. W dzielnicy Stare Miasto 40

proc, bęjiynków, w większości
stanowiących pomniki polskiej
kultury i architektury, to bu
dynki liczące od 150 do 500 lat.

Ogromna większość ż nich od se
tek i dziesiątek lat nie była pod
dawana konserwacjom ani kapi
talnym remontom. Stąd też w ro
ku 1961 została podjęta Uchwala

Rady Ministrów w sprawie re
montu, konserwacji i rekonstruk
cji staromiejskiej części Krako
wa. W ramach tej uchwały tylko
w latach 1961—1969 wydatkowano
na konserwację i rekonstrukcję
zabytkowej części miasta ponad

550

60 nroc. lu-
właśnie w

2-izbowych.
mieszkania

milionów złotych.

PRZEDSTAWICIELE
KRAKOWSKIEGO

KOMITETU FRONTU
JEDNOŚCI NARODU!
OBYWATELE RADNI!

Dwudziesta piąta rocznica
wyzwolenia Krakowa, której
upamiętnieniu dajemy wyraz
na dzisiejszej sesji stanowi

jedno z głównych elementów
wielkiej kampanii politycznej,
podjętej dla uczczenia ćwierć
wiecza Polski Ludowej. Zbie
ga się ona z przypadającymi
na rok bieżący, obchodami
setnej rocznicy urodzin Wło
dzimierza Lenina. To zesta
wienie rocznicy - leninowskiej
z rocznicą wyzwolenia na
szego miasta nie ma charak
teru przypadkowego. Historia
nie zna bowiem drugiego czło
wieka, którego myśli i czyny
wywarłyby tak wielki wpływ
na nurt rewolucyjnych prze
obrażeń, nie zna również idei,
która — w równej leniniz-
mowi mierze — kształtowa
łaby postępowe oblicze świa
ta. Trudna droga wiodła do
triumfu idei leninowskich w

naszym kraju. Szczególną ro
lę odegrał Wielki Październik!

Przekreślając zaborcze trak
taty caratu — Rewolucja Paź
dziernikowa utorowała Pol
sce drogę do niepodległego
bytu państwowego. W latach
międzywojennych polscy ko
muniści — na czele całej re
wolucyjnej lewicy — prze
ciwstawiali zgubnej dla nie
podległości Polski antyradzie
ckiej polityce burżuazji —

politykę klasowej jedności że

Związkiem Radzieckim. Słu
szność tej koncepcji potwier
dziła historia. Wyzwolenie
przyniosła nam zwycięska Ar
mia Radziecka, zbrojnj ramię
państwa, którego ideologiem
i organizatorem był Lenin.

Pozycja Odrodzonej Polski
opiera się dziś na niewzruszo
nym fundamencie sojuszu ze

Związkiem Radzieckim i in
nymi krajami obozu socjalis
tycznego. Podstawę tego soju
szu tworzy potęga zespolo
nych sił państw Układu War
szawskiego, a wśród nich

przede wszystkim moc obron
na i potencjał gospodarczy
Związku Radzieckiego.

Dlatego dziś, w 25-tą rocz
nicę wyzwolenia Krakowa,
możemy z całą stanowczością
stwierdzić, że tak jak w całej
Polsce, również tu w naszym
mieście realizowane są w peł
ni idee wielkiego Wodza re
wolucji światowej W. I. Le
nina. Realizowane są m. in. w

tym mieście, w którym w la
tach 1912—1913 żył i praco
wał nad strategią i taktyką
rewolucji proletariackiej wódz
i przywódca światowego pro
letariatu.

Zespólmy więc w tym kie
runku nasze wysiłki, wkra
czając w drugie po .wyzwole
niu ćwierćwiecze rozwoju
Krakowa.

Niech żyje i rozkwita Pol
ska Rzeczpospolita Ludowa!

Niech żyje Polska Zjedno
czona Partia Robotnicza —

kierownicza siła naszego na
rodu!

Niech żyją bratnie narody
Kraju Rad i ich przewodhla
siła KPZR!

Niech żyje pokój 1 socja
lizm!

(Inf. wł.) Wczoraj minęła rocz
nica wyzwolenia Ziemi Tarnow
skiej.. Dla upamiętnienia tego wy
darzenia odbyła się w sobotę w

Teatrze im. Solskiego w Tarno
wie okolicznościowa akademia

zorganizowana przez Powiatowy
1 Miejski Komitet FJN. W spot
kaniu ze społeczeństwem w sali
Teatru Miejskiego uczestniczyli
przedstawiciele władz z I sekre
tarzem KP PZPR E. Michoniem 1

przew. Prezydium MRN J. Kło
sem na czele. Osiągnięcia regio
nu tarnowskiego w śwlerćwieczu
PRL przedstawił przew. Prez.
PRN W. Kruklewicz, przypomi
nając, że są one efektem po
myślnej realizacji planów gospo
darczych, w której to realizacji

uczestniczyli zarówno robotnicy
zakładów Tarnowskiego Okręgu
Przemysłowego, jak 1 rolnicy po
wiatu. (orl)

... i ziemi miechowskiej
(INF. WŁ.) W 25 rocznicę wy

zwolenia ziemi miechowskiej od
były się w Miechowie uroczystoś
ci, które poprzedził capstrzyk.
Poczty sztandarowe partii I stron
nictw politycznych, organizacji
społecznych, delegacje zakładów

pracy, młodzieży 1 społeczeństwa
przemaszerowały ulicami Miecho
wa, by w miejscach pamięci na
rodowej złożyć wieńce 1 wiązan
ki kwiatów. Na cmentarzu, przy
mogiłach żołnierzy radzieckich,
polskich oraz partyzanckich, wy
głosił przemówienie szef Powiato
wego Sztabu Wojskowego ppłk.
Edward Skowroński.

Następnie w sali kina „Gryf"
odbyła się akademia powiatowa,
na którą przybył m. In. z-ca

członka KC PZPR, członek Egze
kutywy KW PZPR, poseł na Sejm
PRL, b. pirtyzant ziemi miechow
skiej, Władysław Machejek. W
czasie akademii I sekretarz Kp
PZPR tow. H. Kostecki wygłosił
Okolicznościowe przemówienie.
Przemawiał także Władysław Ma-

chejeik, wspominając o roli 1 zna
czeniu sojuszu ze Związkiem Ra
dzieckim, o dużej ofiarności spo
łeczeństwa tutejszego powiatu w

watce z okupantem hitlerowskim.
W ezęśći artystycznej Wystąpił

Zespół recytatorski „Scena narra
tora” przy Liceum Ekonomicznym
w Miechowie oraz tarnowski
Teatr im. L . Solskiego. (mk)

31 bm. VII Wojewódzka

Konferencja ZMS
(Inf. wl.) Przedwczoraj od

było się w Krakowie Plenum
Zarządu Wojewódzkiego
ZMS. Obrady otworzył prze
wodniczący ZW — Włady-

Z czym Agnew powrócił do USA?
NOWY JORK (PAP)

Wiceprezydent USA S. A-

gnew zakończył swoją podróż
„dobrej woli” w czasie której
odwiedził 11 krajów Azji 1
Oceanii.

Wiceprezydent Spiro Agnew nie

będzie mógł raczej zaliczyć do
piero co zakończonej podróży po
11 krajach Azji i Oceanii — do

swych osobistych politycznych
sukcesów. Bo też miał do spełnie-

Tarnowska szkoła
nosi imię

Janka Krasickiego
(Inf. wł.) W ubiegłą sobotę od

była się uroczystość nadania imie
nia Janka Krasickiego Technikum
Ekonomicznemu w Tarnowie. U-

roczystość rozpoczęło odsłonięcie
pamiątkowej tablicy W budynku
szkoły przez I sekretarza KP

PZPR Eugeniusza Michonla. Dal
sza część uroczystości odbyła sią
w wypełnionej po brzegi sali tea
tralnej MDK, gdzie tow. Michoń
omówił na tle życia i działalności

Janka Krasickiego problem wy
chowania młodzieży 1 kształtowa
nia jej Ideowej pośtawy. Podczas

uroczystości, szkolna organizacja
ZMS otrzymała sztandar, na któ
ry młodzież złożyła ślubowanie

wytężonej pracy 1 kształtowania

swej postawy godnej imlenli pa
trona szkoły. (orl)

ńia wcale niełatwą misję. Oto za
biegi wiceprezydenta zmierzały do
osłabienia Stale narastającego w

wielu krajach azjatyckich nieza
dowolenia z powodu amerykań
skiej agresji w Wietnamie, a tak
że miały na celu rozreklamowanie
tzw. „guamsklej doktryny”, pro
klamowanej w ub. roku przez
Nixońa na wyspie Guam. Według
tej doktryny USA zamierzają
przerzucić na Swych sojuszników
główny Ciężar operacji wojsko
wych w tłumieniu ruchów naro
dowo-wyzwoleńczych. Owa „gu-
amska doktryna” mówi wlec tak
że o stopniowej „wietnamlzacji’l
wojny w Wietnamie póludnló-
wym, czyli kontynuowaniu jej
przez armię reżimu sajgońsklego.

Agnew starał się W tej sytuacji
uspokoló azjatyckich sojuszników,
zapewniając, iż doktryna nie o-

znacza rezygnacji Stanów Zjedr.o.
eżbnych z poparcia wojskowego
dla posłusznych im reżimów. W

jakim stopniu argumenty, a ra
czej perswazje Agnewa Zdołały
przekonać jego azjatyckich roz
mówców — na ten temat komuni
katy prasowe milczą. Wiadomo
natomiast, że rząd filipiński nosi

się z zamiarem... wycofania swych
wojsk z Wietnamu południowego,
a podobne tendencje' zdradzają
także Syjam i Australia. Fakty te

mówią same za siebie, podobnie
jak nie wymagają komentarza
liczne demonstracje antyamery-
kańskie, towarzyszące azjatyckim
wojażom wiceprezydenta USA.

Przypomnimy tylko, iż w stolicy
Filipin na trasie przejazdu Agne
wa eksplodowały bomby, a do
Australii sprowadzono dla wice
prezydenta specjalną opancerzoną
limuzynę, z której korzystał pod
czas wizyty w tym kraju. I po
myśleć, że całą tę azjatycką pod
róż wiceprezydenta nazwano, w

Waszyngtonte „podróżą dobrej
woli”.... (jap)

sław Miśków, witając człon
ków Zarządu oraz przybyłych
gości: sekretarza Zarządu
Głównego ZMS — Jana Maja
i z-cę kierownika Wydziału
Kultury, Nauki i Oświaty KW
PZPR — Tadeusza Wrońskie
go.

Plenum poświęcono zapo
znaniu członków władz woje
wódzkich z materiałami na

VII Wojewódzką Konferen
cję Sprawozdawczo-Wybor
czą ZMS, która odbędzie się
W dniu 31 bm.

W czasie obrad

ceprzewodniczący
Ryszard Wanat
projekt sprawozdania z dzia
łalności ZW za okres minio
nej, kadencji a wiceprzewod
niczący Sławomir Tabkowski
omówił projekt programu Za
rządu na lata 1970—72. (ter)

m. in. wi-
ZW ZMS

przedstawił

Radziecki plakat polityczny
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
PZPR tow. Jerzy Jarowiecki,
przewodniczący WK SD Jan
Garlicki i prezes WK ZSL
Stanisław Kozioł. Obecni byli
również konsul ZSRR w Kra
kowie Włodzimierz Niestiero-
wicz i konsul generalny Repu
bliki Francuskiej Jean Hon-
norat.

Ekspozycja gromadzi blisko
100 radzieckich plakatów. Ich
wysokie walory polityczne i
artystyczne należą do trwa
łych osiągnięć sztuki radziec
kiej od czasów Rewolucji Paź-

dziernikowej, poprzez słynne
plakaty w oknach ROSTA, pla
katy okresu wojny, aż do cza
sów powojennej odbudowy i

podboju kosmosu przez astro
nautów bratniego Kraju Rad.
Plakaty pokazane na wysta
wie wydane zostały przez ra
dzieckie Wydawnictwa Sztuk
Plastycznych, a. nad ekspozy
cją, przygotowaną przez Za
rząd Główny RSW „Prasa" i

Wydawnictwo Artystyczno-
Graficzne, objął protektorat
Komitet d''s Prasy przy Radzie
Ministrów ZSRR. <3)

Ciężkie dni
drogowców i kolejarzy

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
Olkuskim. I tak autobusy PKS

nie docierały w dniu wczorajszym
do Teresina, Kidowa, Racławic,
Minogi. Jak poinformował nas w

godzinach wieczornych dyspozy
tor PKS — trudne warunki jaxdy
sa przyczyną znacznych opóźnień.
Dwa autobusy utknęły w zaspach
(w Lanckoronie i Włęcławicach).
Na przetartych szlakach kierowcy
narzekają na tzw. gołoledź poSnie-
gową.

Pełne ręce roboty mają także

krakowscy kolejarze. Dzięki dużej
ofiarności załóg komunikacja jest
utrzymana na wszystkich szla
kach. Niemniej w kursowaniu po
ciągów dalekobieżnych notuje się
opóźnienia kilkugodzinne (np. po
ciąg z Warszawy przybył z ponad
3 godzinnym opóźnieniem). Z u-

Uugi ua bardzo trudną śyt aćjte
w okręgu warszawskim — w nb.

sobotę nie przyjechał do Krako
wa ekspres „Tatry”. Kolejarzom
w walce ze śniegiem pomaga
v» ojsko. (ans)

pogoda

Duże opady
śniegu, wy

stępujące
podczas u-

biegłej doby
na terenie

naszego, kra
ju, były zna-

w Polsce po-cznie mniejsze
łudniowej, bo w granicach 15

cm. W Tatrach świeża powło
ka śniegu wyniosła zaledwie
1 cm. Wczorajsze meldunki

podają: Kraków 22 (w tym 10

cm świeżego śniegu), Zakopa
ne i Krynica 25 cm (w tym
3 cm nowego opadu). Polska

znajduje się nadal na skraju
rozległego wyżu z ośrodkami
nad południową Finlandią i

Rosją. Dziś wystąpią zamgle
nia, rano lokalnie możliwa
mgła. Zachmurzenie na ogół
duże, miejscami jeszcze opad
śniegu, w ciągu dnia przeja
śnienia, zwłaszcza na Śląsku
i w Krakowskiem. Tempera
tura ńajwyżśża te dżiEÓ ód
—W st. na Podhalu do —1 st.
na pozostałym obszarze woje
wództwa. Najniższa w nocy

odpowiednio Od —14 do 19 st.

Wiatry słabe i umiarkowana',
okresami dość Silne, powodu
jące jeszcze zamiecie i zawie
je śnieżne, (jo)

na obóz „marlnes"
PARYŻ — LONDYN (PAP) (pobliżu miasta Chau Doe, 160

W ńócy ż soboty na niedzie- "

lę wiele rejonów Wietnamu
południowego było terenem

ciężkich nalotów amerykań
skiego lotnictwa strategiczne
go. Superfortece B-52 7-krot-
nie bombardowały prowincje
położone w pobliżu granicy z

Kambodżą. W prowincjach
Binłi Long i Tay Nimh doszło
w sobotę i w niedzielę rano

do szeregu starć między od
działami wyzwoleńczymi a je
dnostkami amerykańskimi i
sajgońskimi. Partyzanci prze
prowadzili tego dnia udany a-

tak na obóz amerykańskiej
piechoty Inorskiej w prowincji
Thua Thień, według źródeł a-

merykańskich 11 żołnierzy
USA zostało ranńych. Te same

źródła podały, iż w nocy z so
boty na niedzielę partyzanci
ostrzelali pociskami rakieto
wymi i moździerzowymi 7 o-

biektów wojskowych USA, m.

in. pozycje „marines” w

ku! na zachód od Sajgonu.

Do Paryża powrócił , z Saj-
gonu po 2-tygodniowyćh kon
sultacjach z władzami'sajgoń-
skimi, szef delegacji reżimu
sajgońskiego na konferencję
paryską w sprawie V?ietnamu,
Phan Dang Lam.

Siły pod dowództwem Naro
dowego Frontu Wyzwolenia
Wietnamu Południowego uda
remniły plany pacyfikacyjne
reżimu sajgońskiego w 5 -pro
wincjach delty Mekongu.

Jak donosi agencja France
Presse, powołując się na ko
munikat radia Hanoi/w ciągu
grudnia siły wyzwoleńcze wy
eliminowały ź w®lki około 3
tys. żołnierzy wojsk reżimo
wych, zestrzeliły 23 samoloty,
zniszczyły 17 pojazjdów woj
skowych i 8 jednostek pływa
jących.

Izraelski agresor
nie zaprzestaje nalotów

KAIR (PAP)
Egipski rzecznik wojskowy

oświadczył, że samoloty izra-
• elskie usiłowały dokonać na

lotu w niedzielę na pozycje
egipskie położone wzdłuż Ka
nału Sueskiego. Jedna z pi
rackich maszyn została zni
szczona, a druga uszkodzona
przez obronę przeciwlotniczą
ZRA.

Podczas innego nalotu sa
moloty agresora wystrzeliły
dwie rakiety w kierunku obo
zu wojskowego koło Kairu nie
powodując jednak poważniej
szych zniszczeń. Pirackie ma
szyny pojawiły się także nad
opuszczonym obozem Wadi
Hauf w pobliżu Heluanu na

południe od Kairu. Samoloty
egipskie zmusiły przeciwnika
do odwrotu.

Jak portale rzecznik armii jor-
dańskiej, artyleria Izraelska o-

strzelała w niedzielę o godzinie

8.30 czasu warsf:awsk!ego pracu
jących na polu W rejonie Tel Suk-
kar ; rolników '

jordańskich. 4 z

nich' zostało zabitych a 6, w tym
jedna kobieta, rannych.

*

Minister spraw wewnętrznych
Libanu Kama'1 Dżumblatt spotkał
się w sobotę z przedstawicielem
organizacji wyzwoleńczej — Al

Fatah, Abu Ajadem i przeprowa
dził z nim rozmowę, która doty
czyła wprowadzenia w życie po
rozumienia kairskiego między rzą
dem libańskim a palestyńskim
ruchem c/poru.

Jak podhje agencja MENA, po
wołując s/.ę na dobrze poinformo
wane źródła, wymienione przez

obydwie strony poglądy były 1-

dentyczn/e 1 planowane jest je
szcze jedno spotkanie w celu pod
sumowania dyskusji dotyczących
tego problemu.

CIEKAWOSTKI
Narada wiejskiego
aktywu partyjnego

Sądecczyzny
(INF. WŁ.) Wczoraj zakończyła

się w Nowym Sączu 2-dniowa na
rada roboczo-śzkoleniowa sekre
tarzy POP z terenu wsi. Narada

której przewodniczył I sekretarz
KP PZPR, poseł Alfred Potoczek,
poświęcona była wytyczeniu pro
gramu działania dla wiejskich or
ganizacji partyjnych na pierwsze
półrocze br. W pierwszym dniu
z aktywem partyjnym Sądecczy
zny spotkał się sekretarz KW
PZPR Kazimierz Barwacz, udzie
lając obszernej informacji na te
mat aktualnej sytuacji politycz
nej i gospodarczej kraju oraz o

zadaniach wojewódzkiej instancji
partyjnej w roku 1979. (jot-ka)

JASPISY
NA „EXPO 70"

Wspaniałe jaspisy baszMrskle
zyskawszy jut światową sła
wię, nadal odnoszą triumfy.
W swoim czasie z tego wlaś-
Uie kamienia została wykona
na unikalna waza, która zdo
bi Loui’re. Jaspis z radzieckiej
Baszkirii wywołał również

. ogromne zainteresowanie
światowej wystawie w

realu, a w tym roku

prezentowany obok

precjozów z ZSRR na

70’’ w Osace.

na

Mont-

będzie
innych
„Expo

Nadzwyczajny komunikat DOKP

Wstrzymanie ruchu pociągów
Dyrekcja OKP w Krakowie za

wiadamia że w związku ze złymi
warunkami atmosferycznymi
wetrzymuje się aż do odwołania
kursowanie następujących pocią
gów:
U. Od dnia 1T stycznia pociąg

Szczecin (odjazd 22.20) — Kraków

(9.30) — Przemyśl (12.44).
2. Od dnia 17. I. pociąg Przemyśl

(odjazd 18.40) — Kraków (22.11) —

Szczecin (19.07).
3. Od dnia 18. I. pociąg Gliwice

(odjazd 4.39) — Kraków (6.40) —

Krynica (11.46). Zagórz (11.50).
4. Od dnia 18. I. pociąg Lublin

(odjazd
11.25).

5. Od

(odjazd
Kraków (21.27) — Gliwice (23.17).

6. Od dnia 18. I. pociąg Kraków

(odjazd 17.42) — Lublin (22.39).
Pociągi podmiejskie wstrzymane

z dniem 18. I . aż do odwołania:
na trasach:

Kraków (15.26) — Brzesko—Oko
cim (16.27), Brzesko-Ok . (18.10) —

Kraków (19.11),
Krzeszowice <

(8.55)
(11.06)
(13.38)
(10.45) — Wieliczka (11.06), Wie
liczka ~

’ ""

Kraków (23.55) — Wieliczka (0.17),
Kr. Płaszów (8.45) — Sucha (10.44),
Skawce (12.38) — Kr. Płaszów

(14.10), Stróże (10.17) — Jasło (11.40),
Jasło (10.29), Stróże (11.58), Zagó
rzany (23.02) — Wola Łużańska

dnia 18. I. pociąg Lublin

6.40) — Kraków (przyjazd

dnia 18. I. pociąg Krynica
16.25) — Zagórz (16.12) —

, Kraków (8.17) -

(8.41), Krzeszowice
— Kraków (9.24), Kraków
— Tarnów (12.33), Tarnów
— Kraków (15.08), Kraków

(11.23) — Kraków (11.45),

WYSTĄPIENIE
REIMANNA

Pierwszy sekretarz KC KPD
Max Reimann, przemawiał w

niedzielę w Ducsseldorfie na

zebraniu komunistów, bezpar
tyjnych i związkowców socjal
demokratycznych. Mówiąc na

temat ostatniej debaty Bun
destagu, Reimann oświadcz}’!,
że dało się tam odczuć, iż

rząd kierowany przez socjal
demokratów został zepchnięty
w kierunku prawicowym
przez reakcyjne siły, monopo
le i CDU/CSU. Zadaniem wszy
stkich demokratów w Repu
blice Federalnej — powiedział
on — jest powstrzymanie tego
prawicowego kursu.

(23.19), Zagórz (7.31) — Łupków
(9.07), Łupków (8.17) — Zagórz
(9.35), Chabówka (8.33) N. Sącz
(11.08), N. Sącz (14.35) Chabów
ka (17.09).

Ponadto wstrzymano kursowa
nie dalszych pociągów dalekobleż.

1. Od dnia J8. I. pociąg Warsza
wa (odjazd 5.50) — Ktaków (10.38)
— Zakopane prżyj. 14.01.

2. Od dnia 18. I. pociąg Zakopa
ne (odj. 16.24) — Kraków (18.22) —

Warszawa (23.19).
3. Od dnia 18. I. pociąg Kraków

(odj. 9.20) — Warszawa (16.10) i
Warszawa (9.03) — Kraków (15.13).

4. Od dnia 18. I. pociąg Kraków

(6.45) — Wrocław (10.24) i pociąg
Wrocław (odj. 18.34) — Kraków

(22.10).
*

Odział Ruchowo-Handlowy PKP

w Krakowie zawiadamia, że w

związku z zamknięciem szlaku
Skawina — Radziszów, dnia 20.01.

1970 r.t od godz. 8.20 do godz. 13,
pociągi nr 512 relacji Zakopane
— Kraków, odj. z Zakopanego
godz. 5.56 i 13.19 relacji Łódź Ka
liska — Kraków — Zakopane, odj.
z Krakowa godz. 10.00, będą kur
sowały drogą okrężną przez Wa
dowice — Spytkowice i odwrot
nie.

Natomiast pociągi nr 521 rela
cji Kraków Płaszów — sucha Be
skidzka, odj. z Krakowa - Płaszo-
wa godz. 8.45 i 43212 relacji Biel
sko Biała — Kraków, odj. z Biel
ska Białej godz. 6 .49, nie będą
kursować na wyżej wymienionym
szlaku, ą podróżni od tych pocią
gów będą przewożeni autobusami
PKS. K-484 I

SUPER-WIELKIE PIECE
W nadchodzącej pięciolatce

Związek Radziecki będzie bu
dował huty z wielkimi pleca
mi o pojemności 4.000 metrów

sześciennych. Jeden taki wiel
ki piec da tyle surówki, ile

produkowała jej cała carska

Bctja w 1913 r.

Zarówno pod względem wy
glądu zewnętrznego jak 1 wy
posażenia, kolosy te będą się
znacznie różniły od obecnych
wielkich pleców. M. in. stero
wanie procesem wytopu będzie
zautomatyzowane z pomocą
elektronowych maszyn cyfro
wych.

BAKTERIE I... MUMIE
Słynne mumie -faraonów e-

gipskich, które zdołały prze
trwać kilka tysięcy lat znaj
dują się obecnie w niebezpie
czeństwie. Do Kairu przybyła
niedawno ekipa specjalistów
z amerykańskiego Uniwersyte
tu w Michigan, która miała

zbadać problem chorób uzę
bienia w starożytnym Egipcie.
Uczeni amerykańscy prze
świetlili szereg mumii promie
niami Rentgena i stwierdzili,
że pewien typ bakterii prze
dostał się do wnętrza mumii

powodując ich powolny roz
kład.

Amerykanie proponowalt
spryskanie mumii cjankiem
potasu ale ostatecznie zrezyg
nowano z tej metody walki z

bakteriami z obawy iż zatru
ciu mogą ulec także zwiedza
jący i pracownicy muzeum.

Mgr MARIANOWI

KORALEWSKIEMU

z-cy dyrektora d. s . eko
nomicznych Krakowskiego
Przedsiębiorstwa Nasienne
go ,,Centrala Nasienna” w

Krakowie - składamy wyra,
zy głębokiego współczucia z

. powodu śmierci MATKI.

Dyrekcja, Rada Zakładowa,
POP PZPR i Pracownicy

KPN „CN” w Krakowie

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 16 stycznia
1970 r. zmarł

MARIAN CHRISTIANI
główny księgowy Krakowskich Zakładów Spożywczych

Przemysłu Terenowego.
W Zmarłym straciliśmy wzorowego i oddanego praco

wnika.
RODZINIE Zmarłego składamy serdeczne wyrazy współ

czucia.

DYREKCJA,
PODSTAWOWA ORGANIZACJA PARTYJNA,

RADA ZAKŁADOWA,
oraz KOLEŻANKI i KOLEDZY
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DLACZEGO

„NOWINKI”?
MARIA SZELINGOWSKA

P
raca ideowo-polityczna na terenie Do
mów Studenckich jest jeszcze nadal naj
słabszym odcinkiem frontu wychowawcze
go” (z oceny kierownictwa KD PZPR —

Zwierzyniec). Powaga tej oceny wzrasta,
jeśli dodamy, że ów „najsłabszy odcinek’’ jest rów
nocześnie najważniejszym ogniwem
systemu wychowawczego szkoły wyższej.

W każdym domu studenckim istnieją samorządy
studenckie, rady mieszkańców. Jak wiadomo ruch

ten przeżywa obecnie okres odrodzenia.

Samorząd stwarza warunki
przenoszenia codziennej
pracy wychowawczej poza o-

bręb szkoły, na teren prywat
nego życia mołdzieży. Tymcza
sem większość uczelni zdaje
się jednak nie doceniać, czy
wręcz opacznie rozumieć idee
rozwoju samorządności wśród
mieszkańców DS. Traktuje sa
morząd jako organizację, któ
ra wyręcza je i zwalnia
z obowiązku obecności w

„akademiku”. Zwiększają jego
uprawnienia, to prawda, ale
najczęściej na tym poprzesta-
ją, sądząc, że wraz ze wzro
stem zakresu odpowiedzialno
ści samorządowej automatycz
nie maleje zakres ich powin
ności opiekuńczo-pedagogicz-
nych w stosunku do wycho
wanków. Toteż ruch samorzą
dowy mimo niezaprzeczalnych
oznak rozwojowych, nie prze
kształca się w ruch o szerokim
zasięgu ideowo-politycznym,
nie staje się też siłą scalającą
masy studenckie z kadrą nau
czającą w jeden organizm śro-
dowiskowo-spoleczny. Szkoła
1 DS pozostają nadal odrębny
mi, nie kontaktującymi się bli
żej ze sobą ośrodkami.

POD WSPÓLNYM
/ SZYLDEM

Spośród 30 DS skupionych
w Zwierzyńcu, kierownictwo
Komitetu Dzielnicowego Par-

NOWOŚCI
ODZIEŻOWE

i® Nowe fabryki —

nowe wyroby
® Wzrost dostaw

odzieży sportowej
® Czy kres kłopotów

z rozmiarami?

$

Na13mldzł,czylio11
proc, więcej niż w roku u-

biegłym,. szacuje się tego
roczne dostawy dla skle
pów z przemysłu odzieżo
wego. Miła dla każdej pa
ni jest zapowiedź produ-'
centów, że w tym roku

poświęcą oni znacznie wię
cej uwagi niż dotychczas
ubiorom kobiecym. Wystę
pujące w tej dziedzinie nie
dostatki (przede wszystkim
jakościowe i asortymento
we) mają podobno znacz
nie się zmniejszyć. Po
trzebne jest jednak zainte
resowanie także ze strony
handlu który na razie nie
wiele zajmuje się takimi
sprawami, jak kontrakta
cja letnich sukien, czy blu
zek sportowych, które śą
przecież na rynku towa
rem deficytowym.

W tym roku wyraźnie
powinno poprawić się zao
patrzenie sklepów w odzież
sportową. Dostawy — zgod
nie z planem — zwiększą
sięaż o44proc., wtym
znacznie więcej ma być
poszukiwanych kurtek z

ortalionu, koszul chłopię
cych i męskich łtp. Gwa
rancją wzrostu dostaw jest
uruchomienie szeregu no
wych fabryk odzieżowych:
w Kętrzynie (właśnie dla
produkcji odzieży sporto
wej), Rawie Mazowieckiej,
Suwałkach.

Producenci obiecują na
bywcom także poprawę
pod względem zróżnicowa
nia rozmiarów odzieży. W
wielu grupach wyrobów
rozszerza się ilość produ
kowanych rozmiarów, a

równocześnie zaostrza się
kryteria odbioru przez
handel. Jeżeli przedsię
biorstwo zgłosi zastrzeżenia
co do zgodności faktycz
nych dostaw z jego zamó
wieniami — obniża się pre
mię dla wykonawców. W
przypadku „recydywy” —

premia ponownie spada.
Nieco zaskakująca dla
klientów jest jednak wia
domość, że w IV kwartale
ub. roku handel ani razu

nie skorzystał z przysługu
jących -mu sankcji. Czyżby
więc dostawy były zgodne
z wolą handlowców, co i
kolei oznaczałoby, że za

luki w numeracjach odzieży
winę ponosi handel, a nie
producenci^ Dotychczas
przedstawiciele handlu
twierdzili odwrotnie — kto
więc jest naprawdę winien?

tii wymienia „Nowinki”, jako
zdecydowanie wyróżniający
się ośrodek pracy ideowo-po-
litycznej. Dlaczego? Samorząd
osiedla przejawia co prawda
dużą przedsiębiorczość, ruch
liwość inicjatyw i sprawność
organizacyjną — w sumie je
dnak kierunki jego poczynań
są podobne i bliskie praktyce
samorządowej panującej na

terenie innych DS.
W „Nowinkach” powstał

wzorcowy model struktury sa
morządowej. Oparto ją na

związkach ścisłej współpracy,
równego partnerstwa działa
czy ZMS, ZSP i Terenowej
Studenckiej Grupy Partyjnej.
Osiągnięto w ten sposób to, co

nazywamy jednolitością fron
tu młodzieżowego, beż której
trudno utrzymać ofensywne
działanie i jeszcze trudniej
przemienić je w siłę kształtu
jącą kulturę myślenia obywa
telskiego i postawy właściwe
dyscyplinie społeczeństwa so
cjalistycznego. Dzięki włącze
niu aktywu partyjnego doko
nujący się na terenie „No
winek” proces rozwoju samo
rządności splata się z inspira
cją polityczną uzyskując
wskutek tego wyraziste cechy
ideowego procesu wychowaw
czego.

NIE TRZEBA STATYSTYK

W ubiegłym roku akade
mickim prawie we wszystkich
DS położonych na terenie
Zwierzyńca (konkretnie 28)
powstały Terenowe Studenc
kie Grupy Partyjne. Poza nie
licznymi wyjątkami (oprócz
„Nowinek” również DS nr V,
VI, XIII w miasteczku stu
denckim) ich istnienie jest je
szcze mało widoczne, słabo od
czuwalne, a pozycja w życiu
mieszkańców znikoma. Niere
gularnie odbywane zebrania
to niemal jedyny przejaw speł
nianych przez nie powinności
partyjnych. Najbardziej nie
pokojącym faktem jest to, że
TSGP nie doceniają i bagate
lizują znaczenie swego udziału
w działalności Rad Mieszkań
ców.

Znikomy procent studentów
partyjnych wchodzi w skład
aktywu samorządowego (pa
nuje bowiem błędne przeko
nanie, że praca w organach
Rad Mieszkańców — to głów
nie rzecz i powołanie działa
czy ZSP). Zachowanie tym
dziwniejsze, że większość z

nich nie pełni żadnych funkcji
w organizacjach młodzieżo
wych, ani nie angażuje się w

prace społeczne na uczelni.
Nie trzeba zaglądać do staty
styk, aby się przekonać, jak
Sprawy wyglądają. Łatwo od
gadnąć, gdzie TSGP trwa w

bezczynności, a gdzie daje
znać o sobie, obserwując tryb
prac samorządu, klubu, radio
węzła itd.

Jest niezawodną regułą, że
W tych DS, w których zespoły
partyjne włączają się ener-

gicznie do pracy środowisko-
wo-wychowawczej, życie ko
lektywne pulsuje silniej, oży
wiają się dyskusje polityczne,
stabilizuje pozycja samorzą
du, programy stają się ambit
niejsze a ich realizacja docie
ra głębiej do warstw
denckich.

stu-

Str. 3

im, ie właśnie DS jest tym
najważniejszym polem, gdzie
powinni dawać znać o sobie
jako członkowie Partii, jako
reprezentanci i propagatorzy
jej ideologii. Nie zachęcani do

tego wysiłku przywykli więc
łączyć sWe powinności partyj
ne głównie z obowiązkiem o-

becności na zebraniach, ucze
stniczenia w szkoleniach, u-

jawniając się jedynie na fo
rum weWnątrzorganizacyj-
nym, w imprezach i akcjach
dziejących się wyłącznie w

obrębie uczelni.
Terenowe grupy miały prze

łamać tę sytuację. Miały stać
się „przedłużeniem ramienia”
uczelnianej organizacji poza
obręb szkoły, rozwijać inspi
rację polityczną Partii i prze
nosić ją w masy studenckie.
Nie sądźmy, że pozycja, jaką
TSGP zdobyły sobie w „No
winkach” jest jedynie wyni
kiem szczególnie dogodnej
kompozycji warunków i oko-

. liczności panujących w tym
kompleksie DS.

W materiale KD PZPR —

Zwierzyniec znajdujemy taki
ustęp; „W dalszym ciągu wie
le Komitetów Uczelnianych
nie docenia znaczenia i roli
TSGP. Nie stworzono im oka
zji i warunków do bezpośre
dnich kontaktów z sekretarza
mi i członkami Egzekutywy
KU. Nie zapoznaje się ich z

problemami, które podejmuje
i rozwiązuje Komitet Uczel
niany. Nie daje instrukcji i

pomocy, nie uczy się członków
tych zespołów i ich przewod
niczących, metod dobrej ro
boty partyjnej”.

W ocenie tej zawarto głów
ne przyczyny słabości pracy
polityczno-wychowawczej w

kolektywach mieszkańców DS. j
Tworząc terenowe zespoły po
raz pierwszy dano studentom
— członkom i kandydatom

konkretne, określone
partyjne, slderowu-

jako grupę czołowego |

politycznego — do

Kraj nasz będzie w roku
1970 gospodarzem kilku im
prez artystycznych, które
zdołały już wyrobić sobie
w świecie niemałą markę.
Zaliczyć do nich należy
przede wszystkim ósmy z

kolei Konkurs Chopinowski
który odbędzie się w paź
dzierniku w Warszawie. W
tym samym miesiącu zor
ganizowany zostanie w

Warszawie i w Krakowie
II Międzynarodowy Zjazd
Tłumaczy Literatury Pol
skiej. Weźmie w nim u-

dział przeszło stu tłumaczy
z kilku kontynentów.

Kontynuowane będą ma
jowe Międzynarodowe
gi Książki, które z

na rok podnoszą swą

Tar-
roku
ran-

WIELKIE
ARTYSTYCZNE

NA MIELIŹNIE

Sięgając po przykład
winek” powodowaliśmy
chęcią zrozumienia
owych różnic, uwidaczniają
cych się w postawie i zacho
waniu studenckich zespołów
partyjnych. Jak widać, są to
różnice drastyczne — dają ob
raz w tonacji: białe-czarne. A
więc: kilka (na palcach jednej
ręki liczonych) aktywnie za
angażowanych, świadomych
swego przeznaczenia zespołów
i reszta — bierna, niemal że

nierozpoznawalna wśród oto
czenia. Skąd ta sytuacja?

Najwygodniej byłoby prze
ciąć problem radykalnie na

dwie połowy — po jednej stro
nie ustawiając garstkę tych,
którzy mają „wolę i chęć
działania”, pójmują w czym
wyraża się sens przynależno
ści partyjnej — po drugiej
tych, którzy, oględnie mówiąc,
unikają wszelkiego trudd, wy
nikającego z konieczności o-

powiedzenia się. Za
miast motywów tłumaczących
zjawisko, otrzymalibyśmy je
dnak dwie powierzchowne b-
pinie. Tymczasem mamy tu do

czynienia z problemem, na

który kierownictwo uczelnia- „„

nych instancji partyjnych nie mieliźnie. Wyprowadzić ją na

pełne wo(jy _

^0 aktualnie

najpilniejsze zadanie politycz
ne uczelni. Podkreślamy bo
wiem jeszcze raz: rozwijany w

obrębie DS, w oparciu o sa
morząd i Terenowe Grupy
Studentów Partyjnych, system
wychowania społeczno-poli
tycznego nie oznacza, że kie
rownictwo uczelni, ich organi
zacje partyjne i kadra nau
czająca z całym spokojem mo
że zrzucić na barki aktywi
stów młodzieżowych odpowie
dzialność za pomyślność pracy
ldeowo-pedagogicznej wśród
studentów.

„No-
się

przyczyn

PZPR
zadania
jąc ich,
aktywu
pracy w środowisku młodzie
żowym. Niestety, większość u-

czelnianych komitetów PZPR
zadowoliła się ukonstytuowa
niem zespołów, resztę pozo
stawiając własnemu biegowi
— niech sobie same będą
„sterem, żeglarzem, okrętem”.

„Flotylla” osiadła więc na

P
rzez noc, przez śnieg posrebrzony księ
życem jedziemy do zasypanych białym
puchem wiosek. Droga główna jest prze
tarta, ale na bocznych - gruda i ślizga
wica. Stoją przy drodze świerki, a nad

drzewami gwiazdy błyszczące — na mróz. Szczy
pie w policzki, wiatr się zerwał, zamiata niebo

i góry i las.

A za lasem domki w ręka
wicach zasp, tylko sople u o-

kapów pobłyskują w elek
trycznym świetle. Komu w ta
ki zimowy wieczór chce się
wychodzić z chałupy, kto
przyjdzie do gromadzkiej
świetlicy, do klubu „Ruchu”?

Ano, zobaczymy. Jedziemy w

sam południowy kąt woje
wództwa: dalej już tylko
ry i granica.

gó-

zwróciło dotychczas należytej
uwagi.

Organizacje studenckie wy
kształciły swoją tradycję, swo
ją pragmatykę „stawania się”
działaczem, aktywistą mło
dzieżowym. Uczelniane orga
nizacje partyjne zaniedbały
jednak sprawę przysposabia
nia swoich szeregowych człon-
ków-studentów do roli samo
dzielnych działaczy politycz-
no-środowiskowych w młodej
społeczności akademickiej. Nie
przydzielano im bowiem na o-

gół żadnych konkretnych
zadań, które uświadamiałyby

Iwonicz Zdrój, znana miejscowość kuracyjna na Rzeszow-

szczyżnie. Istniejące tu źródła wód mineralnych leczą
schorzenia gastryczne 1 reumatyczne. Na zdjęciu: budynki
sanatorium „Piast” i „Rzepicha”. CAF — Lokaj

0WIIMS2 GORCZA/fOW
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„Boże mój, pomóż nam pociskami zamienić ich żołnierzy w krwawe
szczątki, pomóż nam usłać pola martwymi ciałami ich patriotów... po.
móż nam huraganem ognia zrównać z ziemią ich skromne domostwa,
pomóż nam zadręczyć serca ich niepocieszonym bólem niewinnych
Wdów, pomóż nam pozbawić ich przyjaciół dobytku, aby włóczyli się
wraz z małymi dziećmi po wypalonych ogniem równinach swego opu
stoszałego kraju, w łachmanach zmęczeni pragnieniem i głodem, w

końcu udręczeni i błagający o dostęp do miejsc wiecznego spoczyn
ku, aby znaleźć tam wreszcie spokój... rozprosz ich nadzieje, zniszcz
im życie, przedłuż bolesną włóczęgę, zrób ich krok coraz bardziej ocię
żałym, niech ich droga będzie pełna łez”.

(Z nieopublikowanej za życia autora „modlitwy wojennej”
MARKA TWAINA”)

apitan John Ulysses Grant jr
umiał panować nad sobą.
Propozycja sztabu mogła o-

szołomić każdego. Podobnie
wielu bohaterom powieści —

żaden muśkuł nie drgnął na

jego energicznej, opalonej twarzy.

Kropla potu co prawda pojawiła śię
na jego czole, mimo iż w przestron
nym gabinecie pułkownika Folksta-
da działało patentowane urządzenie
do klimatyzacji powietrza firmy
„Wes‘binghonese’a”. W tym czasie,
gdy pułkownik dokonał na obraca-

U „JUHASÓW”
| —JakCinaimię?
i — Jędrek.
9 — A dokąd tak brniesz
» przez śnieg?
: — Jak to dokąd? Do świet-
| licy. Próbę dziś wieczorem
I mamy.

Im bliżej rynku, tym więcej
postaci wyłania się z mroków
wieczoru. Idą pojedynczo i
grupkami. Jesteśmy w Czar
nym Dunajcu.

Pod gromadzką świetlicą
! spory tłumek młodzieży. Jesz-
! cze drzwi zamknięte, ale już

idzie Jan Smółek ■— kierow
nik świetlicy i zespołu górals-

I kiego „Juhasi”. — Będzie pró-
I ba.

Sala jest duża, ale pusta i
zimna; mróz włazi na szyby.
Nic nie szkodzi, zaraz go od
pędzą gorącym, góralskim
tańcem i wesołymi przyśpiew
kami. Zespół przygotowuje się
do', występu przewidzianego
na luty — w Warszawie, w

Sali .Kongresowej. Pokazują
plik zdjęć z wycieczki do
Danii; byli tam przez 10 dni
we wrześniu. To w nagrodę
za dotychczasową pracę. Na
ścianach starannie oprawione
dyplomy. Jest i dyplom dla
zespołu cygańskiej mniejszoś
ci narodowej Towarzystwa
Teatru i Muzyki Ludowej w

Czarnym Dunajcu.
Chodzą do szkoły, albo pra

cują w Nowym Targu. a

wieczorami ciągną do świet
licy z Czarnego Dunajca, z

Cichego, ze Starego B/strego.
zespołów re-

nowotarskim

dopiero za godzinę, jak w kinie

skończy się film, bo aparatura
zakłóca odbiór — tłumaczy kie
rowniczka klubu-kawlarnl.

Pytam, czym prócz gry w

karty zajmują się bywalcy
świetlicy?

Ano, różnie. W grudniu by
ło 5 odczytów, wcześniej —

inauguracja szkolenia, spotka
nie z radnymi, szkolenie samo
obrony. Na drzwiach
afisz — „TWP, ZMS i
zapraszają młodzież na

kanie z cyklu — młode
lenie Polski Ludowej —

„Pierwsze kroki w pracy za
wodowej”. Spotkanie z udzia
łem prelegenta TWP poprzedzi
specjalna audycja radiowa”.

duży
ZMW
spot-

poko-
pt.

niektórych na honorowym
miejscu wywieszono nazwis
ka i funkcje ich członków:
„prezes Rady Klubu, wicepre
zesi, sekretarz”. Tylko, że naj
częściej na tym się poprzesta-
je. Rady po prostu nie pra
cują, nie pomagają społeczną
doradą oraz inicjatywą kie
rownictwu i bywalcom świet
lic. Oczywiście, są przypadki,
że miejscowy nauczyciel, prze
wodnicząca koła ZMW, sekre
tarz Komitetu Gromadzkiego
FZPR (wchodzący, lub nie, w

skład rady) spieszą z pomocą.
Ale wciąż są to, niestety,
przypadki sporadyczne. A cho
dziłobyozasadę.Niezawsze
też poszczególne gromadzkie
rady narodowe troszczą się
należycie o znajdujące się na

ich terenie świetlice i kluby.
Występują trudności opałowe,
kadrowe, zdarza się, że praca
klubu sprowadza się tylko do
gry w karty i popijania kawy,
nieraz z czymś „mocniej-

IMPREZY
MIĘDZYNARODOWE

Są jednym z 5S
gionalnych w

powiecie.
Udanej próby
dalszą drogę.

życzymy i...

W KLUBOWYM

„KOMBINACIE”

Zasypało całą Jabłonkę,
pusto na drodze, nawet przed
kinem nie ma ludzi. Za to z

pomieszczeń nad kinem dobie
ga gwar. Tu mieści się niemal
„kombinat klubowy”. Jest i
świetlica gromadzka i klub
„Ruchu” i osobna sala tele
wizyjna. Przy stolikach kilku
nastu młodych ludzi. Grają w

karty, popijają kawę.
Telewizor będzie można puścić

jącym się metalowym fotelu zwrotu
w kierunku ściany, na której wisia-
ła mapa Wietnamu, kapitan ukrad
kiem wytarł dłonią czoło.

Pułkownik kilkakrotnie uderzył
żółto-czarnym długopisem w okreś
lony punkt na mapie. O ile kapitan
mógł ze swego miejsca zorientować
się, był to punkt leżący gdzieś około
stu mil na północ od 17 równoleż
nika.

— Miejsce to — uroczyście powie
dział pułkownik — z pewnością sta
nie się sławne w historii CJA i
„zielonych beretów”. Kapitanie —

ciągnął dalej — ironia wieku ato
mowego polega na tym, że najbar
dziej efektywną bronią jest nie za
mrożona „równowaga strachu” mię
dzy kontynentalną rakietą balistycz
ną z głowicą atomową, a wojną par
tyzancką, która Napoleonowi wyda
wała się jeszcze anachronizmem. Ale
już prezydent Kennedy rozumiał, że
nasza-siła militarna powinna opierać
się na trzech podstawach: siły ter
mojądrowe, siły tradycyjne (konwen
cjonalne) i wojska specjalne!

Pułkownik wyciągnął -z herme
tycznie zamykającego się pudełka,
leżącego na stole, cygaro filipińskie,
odciął końcówkę specjalnymi no
życzkami, złamał - zapałkę na dwie
części, z których jedną wetknął do
środka cygara, a drugą zapalił —

puszczając kilka kłębów wonnego
dymu.

— Obecnie, kapitanie — powie
dział kierując swój wzrok na Gran
ta — rozumiecie dlaczego przedter
minowo odwołaliśmy was i wasz

pluton A-345 z daleko posuniętego
posterunku w J—COR1. Potrzebni są

NA PIĘTERKU
Niewiele okien świeci w

Spytkowicach. Ludzie poszli
spać. Czy wszyscy? Na pię
terku domu, cofniętego nieco
od drogi — w oknach światła.

Jest klub-kawiarnia. Ciepło,
przytulnie. Wszystkie stoliki
zajęte. Kierowniczka świetli
cy Emilia Drożdż prowadzi ją
od 2 lat. Odbywają się tu

wieczornice, zgaduj-zgadule,
prowadzone są zajęcia Uni
wersytetu Powszechnego, jest
kółko dyskusyjne. Planują w

najbliższym czasie utworzyć
kółko plastyczne i recytator
skie. Chętnych jest sporo, tyl
ko brak odpowiednich . in
struktorów, którzy poprowa
dziliby pracę. Może powiat
przyjdzie z pomocą?

Jest prasa, są gry, telewizor
— można miło spędzić zimowy
wieczór.

Już po godzinie 20. — Do
branoc, jedziemy dalej...

nieraz
szym”.

Wiejskim placówkom kultu
ralnym potrzebna jest pomoc.
Dlatego też wydaje się ko
nieczne, by pospieszyły z nią
zakłady pracy. Zobowiązuje je
zresztą do tego uchwała mar
cowego plenum KW PZPR,
zalecająca udzielanie pomocy
materialnej i technicznej wiej
skim placówkom kulturalnym,
należy też wykorzystać kadrę
pracowników kulturalnych za
kładów pracy i podjąć współ
działanie w programowaniu i
finansowaniu tych placówek.

E

W KLUBIE ROLNIKA

Zajeżdżamy do Olszówki —

niewielkiej wioski leżącej
przy bocznej drodze. I tu Klub
Rolnika mieści się na piętrzę.
Salka z bufetem, obok świet
lica. Ale nie ma w niej niko
go.

— Młodzież poszła na telewizję
do sąsiadów — powiada kie-,
roniczka. — Jeszcze przed godzi
ną była pełna sala, ale dzisiaj
idzie ,,Kobra”, to i wymiotło
wszystkich. Bo my telewizora nie

mamy, a przdałby się. Przycho
dzą do nas uczniowie szkoły rol
niczej, starsi gospodarze ze wsi

tylko w niedzielę, gdy mają wię
cej czasu.

W innych wioskach mają więk
sze sale, to i zabawę dochodową
zorganizują, i telewizor jest za

co kupić. A nasza świetlica nie
wielka, nie ma gdzie tańczyć. Są
za to rozrywki szachowe, bardzo
to młodzi lubią, mecze urządza
li; prasĄ też dostajemy — w ty
tułów '

♦

Przy wszystkich świetlicach
i klubach są rady klubowe, w'

nam tylko ochotnicy. Znając jednak
was,, jako wzorowego oficera wojsk
specjalnych, nie wątpiliśmy, że ta
robota wam się spodoba. Przecież
dla takich zadań przygotowaliśmy
was w forcie Bragge. — Kapita
nie, zauważyliście, że palę cygaro
filipińskie. Przyznam się, że bar
dziej odpowiada mi kubańska „Co-
rona”. Ale co robić, partyzanci ode
brali nam Kubę i cygara kubańskie!
A jeszcze wcześniej, wojna party
zancka zabrała „wolnemu światu”
Laos, Chiny, Algierię, Północny Wiet
nam.

— Dopóty, dopóki nie zrezygno
wałem ze wschodniej kuchni a na
wet z cygar filipińskich — konty
nuował pułkownik — czas i na nas,
by . zostać partyzantami. Pułkownik
zbliżył się do Granta robiąc minę
spiskowca.

— Mówiąc w tajemnicy kapitanie,
nie jest wykluczone, że zdejmiemy
zamszowe rękawiczki, które noszą
na co dzień demokraci w cywilu, do-

Północny
republiki

konamy uderzenia na

Wietnam i wtargniemy do
wujaszka Ho.

Kapitan Grant dawno
dział, że najbardziej ’___ _____

„jastrzębie” uwiły sobie gniazdo ż
daleka od działań wojennych, tak
jak pułkownik Folkstad — trzeba
idei radioaktywnych generała Cur
tisa Emersona Lemay’a, idei, które
zaszokowały nawet ministra obrony
McNamarę. Lemay marzył, aby przy
pomocy bombardowań termojądro
wych wygrać wojnę i cofnąć Wiet,-

. namczyków od wieku kamiennego.
(Ciąg dalszy nastąpi)

gę. Festiwal Piosenki w

Sopocie, „Warszawska Je
sień”, Międzynarodowe
Biennale Plakatu (trzecie z

kolei).
W Krakowie przygotowu

jemy III Międzynarodowe
Biennale Grafiki (czerwiec
i lipiec), na którym zapre
zentuje swe prace wielu
wybitnych plastyków z ca
łego świata. Podobnie Fe
stiwal Filmów Krótkome-
trażowych zgromadzi naj
wybitniejszych twórców
filmu krótkiego i ich naj
ciekawsze dzieła.

Z wystaw plastycznych
najatrakcyjniej zapowiada
się ekspozycja prac Fer
nanda Legera z Francji.
Nie mniejszym zaintereso
waniem będą zapewne cie
szyć się wystawy: ze Związ
ku Radzieckiego —

by archeologiczne”
„Kultura i sztuka

Rusi”, z Japonii — grafiki
artystycznej, a ze Zjedno
czonej Republiki Arabskiej
— sztuki koptyjskiej i is
lamu. (LS)

„Skar-
oraz

starej

KAUCZUK

SIARKA WŁÓKNA
Kauczuk, siarka, włókna —

to pierwsza trójka produktów
■faworyzowanych w obecnym

programie wytwórczym prze
mysłu chemicznego. Wyroby
te wykazują najwyższe tempo
wzrostu produkcji w tegorocz
nym planie, znacznie przekra
czając średnią dla całej che
mii (ok. 13 proc.). Produkcja
kauczuku ma' być zwiększona
prawie o 44 proc., produkcja
włókien syntetycznych — o

prawie 20 proc. Tak wysoka
5dynamika stwarza dobre wa

runki pracy dla branż prze
twarzających te surowce che
miczne.

Kauczuk syntetyczny —

podstawowy surowiec
przemysłu gumowego
trzyma gospodarka w dużych
ilościach dzięki uruchomie
niu produkcji butadienu w

nowej wytwórni Mazowieckich
Zakładów Rafineryjnych i
Petrochemicznych. Rok 1970
inicjuje lata „kauczukodajne”
— cała produkcja kauczuku o-

kreślana jest w roku 1970 na

69 tys. ton, a wytwórnia w

Płocku ma w projekcie wy
twarzanie 75 tys. ton butadie-

|nu. Zwiększanie zasobów su
rowca połączone zostanie
szczęśliwie ze znacznym wzro
stem możliwości przetwór
stwa. W najbliższych miesią
cach ma rozpocząć pracę wy
twórnia obuwia gumowego
„Teofilów” w Łodzi o rocz
nych możliwościach wytwór
czych określanych na 10 min
par. Cała produkcja roku 1969
wyniosła ok. 30 min par obu
wia gumowego.

W kopalniach „Grzybów” i
„Jeziorko” uzyskane zostaną
nowe zdolności produkcyjne.
Roczna produkcja siarki zo
stanie zwiększona.

Włókien syntetycznych wy
tworzy chemia 56 tys. ton. Na
przyrost dość znaczny złoży

dla
o-

się praca nowego oddziału
kordu poliamidowego w go
rzowskim „Stilonie”, nowej
instalacji w toruńskiej „Ela
nie” oraz w Tomaszowskich
Zakładach Włókien Sztucz
nych.

Żywiecka Fabryka Pa
pieru ma na swoim kon
cie wiele sukcesów produk
cyjnych i technologicz
nych. Podjęta w roku 1965

antyimportowa produkcja
bibułek kondensatorowych
oparta na wysokowartoś-
ciowych surowcach fiń
skich otrzymała niedawno

najwyższy standard jakoś
ci. Zaznaczyć należy, że

żywiecka fabryka jest jedy
nym producentem polskim
i trzecim jeśli chodzi o

rangę w Europie. Miejsce
po Francji 1 Finlandii za
wdzięczamy solidności per
sonelu technicznego, do
skonałemu parkowi maszy
nowemu i szczegółowej
kontroli. Z początkiem
grudnia fabryka otrzyma
ła znak jakości dla serwe
tek bibułkowych z nadru
kiem. Odznaczają się one

uodpornieniem na ściera
nie barwników. Opracowa
nie poprawek technolo
gicznych jest zasługą za
kładowego laboratorium ba
dawczego. I jeszcze jeden
wielki sukces żywieckiej
fabryki: papiery antyko
rozyjne doskonale zabez
pieczające przedmioty me
talowe przed korozją sto
sowane przede wszystkim
w przemyśle motoryzacyj
nym, maszynowym, łożysk
tocznych — pozwalają na

pominięcie procesu powle
kania części maszyn tłusz
czami. Te trzy przykłady
świadczą dostatecznie o do
brej pracy załogi żywiec
kiej fabryki.

Na zdjęciu: zautomatyzo
wana w pełni produkcja
bibułek kondensatorowych.

CAF — Piotrowski

już wie-
wojownicze
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Tadeusz Pawlusiak GDY PRZYSZŁA WOLNOŚĆ

na
. ■ $w. Z
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W Zakopanem na Dużej Krokwi odbył się w niedzielę
drugi i ostatni konkurs skoków tradycyjnej imprezy „Pu
charu Beskidów” i Zakopanego. Podobnie jak w pierw
szym, piątkowym konkursie, w niedzielnym triumfował
najlepszy aktualnie skoczek Polski Tadeusz Pawlusiak z

Włókniarza Bielsko, który tym samym
nej punktacji za dwa konkursy.

zwyciężył w łącz-

nota 448,4, 3. Józef Przybyła
— nota 442,0, 4. Bohumil No-
vak (CSRS) — nota 410,2, 5.
Branko Dolhar (Jugosławia)
nota 405,7, 6. Józef Harmata
— nota 389,4.

•ii

■■■I
i

Konkurs nie stał na wyso
kim poziomie i podobnie jak
pierwszy stał pod gnakiem
walki trzech naszych repre
zentantów — Tadeusza Paw-
lusiaka, Stanisława Daniela i
Józefa Przybyły, którzy uzy
skali skoki 100 m. długości i
dość wysokie noty. Mimo, że
nie znajdują się oni jeszcze w

swojej najwyższej formie, sta
nowili właściwie odrębną kła-

Nauczyciel —

wychowawca—sędzia

sę w całej
wodników

potrafił ani na moment zagro
zić trójce Polaków.

A oto wyniki:
1. Tadeusz Pawlusiak (BBTS

Włókniarz) 100,5; 99,5 nota

230,8, 2. Stanisław Daniel (Wi
sła Gwardia) 102,0; 98,5; nota

229,5, 3. Józef Przybyła (LKS
Klimczok) 100,0; 98,0; nota

224,0, 4. Bohumil Novak
(CSRS) 94,5; 94,0; nota 206—7.
5. Jan Bienik (WKS) — 92.0;
97,5; nota 200,6, 6. Per Bjoern-
stad .(Norwegia) — 91,0; 93,0;
nota 199,9.

Punktacja łączna Pucharu
Beskidów i Zakopanego:

1. Tadeusz Pawlusiak — no
ta 452,8, 2. Stanisław Daniel —

imprezie. Nikt z za-

zagranicznych nie

BACHLEDA
W FORMIE.,

Mili
Jr

i

O

■,

Siatkarki Wisły
w dobrej formie

Znakomicie spisuje się w tego
rocznym sezonie nasz najlepszy
zjazdowiec Andrzej Bachleda. W

niedzielę zdobył dalsze punkty w

klasyfikacji Pucharu Świata, zaj
mując 8 miejsce w slalomie spec
jalnym. w wielkich międzynaro
dowych zawodach — XXX Hah-
nenkamm-Sklrennem w Kitzbue-
hel. Zwycięzcą slalomu został
Francuz Russel, wyprzedzając

'

o

pół

W LIDZE HOKEJOWEJ

sekundy Wiocha Thoeniego.

NRD WYGRYWA
BIATHLONOWE

SZTAFETY

Podhale i Cracoyia
nie wykorzystały szansy

Z okazji ZS-fecia wyzwolenia
Krakowa spod okupacji hitle
rowskiej Prezydium RN m.

Krakowa przyznało m. in. zło
te odznaki „Za pracę społecz
ną dla m. Krakowa” kilku

zasłużonym działaczom sporto
wym i turystycznym.

Na zdjęciu: grupa odznaczo
nych krakowskich działaczy.

tfot. O. LINK

które

pra wie
dwóch
Trener
zesta-

W

na

gdzie
szko-

W robotniczym Podgórzu —

u podnóża Krzemionek od naj
młodszych już lat zetknął się
ze sportem ROMAN MOHYŁA.

Ukończył gimnazjum Anny na

Groblach, przodowało ono w

tym czasie w sporcie wśród
krakowskich szkół. R . Mohyla
był filarem szkolnej drużyny,
szczególnie w koszykówce,
mając poważny handicap w

.. niemiarowym” wzroście. Grał
też ze szkolnym zespołem w

piłkę nożną na Groblach
W 1926 r. za namową Hugo

na Kałuży, skarbnika Cracouii.
brata wielkiego Józefa, wstą
pił do organizacji sędziows
kiej, gdzie szybko awansował
do szczebla okręgowego

Zawód nauczyciela powoduje
przeniesienie R. Mohyty
teren Polesia i Wołynia,
pełni funkcję dyrektora
ty średniej do roku 1944

Prawie po blisko 20 latach

pracy oświatowej wraca do

rodzinnego Krakowa. Tu ko
lejno prowadzi zawody I i II

ligi piłkarskiej. Szczególnie
poświęca się pracy organiza
cyjnej i szkoleniowej. Przez
okres 2 lat jest prezesem Ko
legium Sędziów, a stale kie
rownikiem szkolenia młodych
kadr sędziowskich^ Wychował
wielu świetnych arbitrów jak
J. Mytnik, Biernacik, Prącik,
Mastaj. Prowadził wykłady dla
trenerów na szczeblu central,
nym oraz dla sędziów 1 i II

ligi, na licznych obozach szko
leniowych, zapoznawał z in
terpretacją przepisów zawod
ników TS „Wista” oraz mło
dych piłkarzy KOZPN.

Za swoją społeczną pracę w

sporcie odznaczony został
Złotą Odznaką PZPN, KOZPN,
Złotą Odznaką Kolegium Sę
dziów, tytułem Zasłużonego
Działacza Kultury Fizycznej i

tytułem sędziego honorowego.

Wreszcie oglądaliśmy drużynę
mistrza Polski w siatkówce ko
biet Wisłę w... mistrzowskiej for
mie. Krakowianki zdeklasowały
kandydata do tytułu mistrzow
skiego Legię 3:0 (15:2, 15:7, 15:11)
oraz 3:0 (15:7, 15:7, 15:3).

W pierwszym spotkaniu,
trwało niecałą godzinę
bezbłędnie w pierwszych
setach grały krakowianki.

Legii próbował różnych
wień — nic nie pomagało,
trzecim secie większy opór sta
wiały warszawianki prowadząc
nawet 9:6. Większa koncentracja
Histrza Polski i 15:11 dla Wisły.

W rewanżowym meczu Wisła
również nie dała żadnych szans

przeciwniczkom. Krótkie trzy se
ty i kolejne punkty. W przekro
ju obu spotkań w Wiśle wyróż
niły się Ledwig, Porzec i

a w Legii — Ostromęcka i
bowska.

Po sobotnio-niedzielnych
dynkach I ligi siatkówki

zrównały krok Wisła i Start Łóiz.
Krakowianki odniosły dwa efek
towne zwycięstwa nad Legią a

łodzianki niespodziewanie stra
ciły punkt, przegrywając z AZS
Warszawa.

Pozostałe wyniki i tabela: Start
Łódź — AZS Warszawa 3:1 i 1:3,
Polonia Świdnica — AZS Gdańsk
dwukrothie po
cław - ŁKS 3:0
1. Start
2. Wisła
3. Legia
4. Polonia
5. AZS W.
6. Odra
7. AZS Gd.
8. LKS

Międzypaństwowy trójmecz biat-

hlonowy Polska — CSRS — NRD
w Zakopanem zakończyły biegi
rozstawne seniorów i juniorów.
^Losy sztafety rozstrzygnęły się
na trzeciej zmianie, gdy w zes
pole Polski na trasie znajdował
się Łukaszczyk. Zawodnik ten

słabo strzelał i „zarobił” 3 rundy
karne. Nie wiele lepszy był rów
nież na ostatniej zmianie Rapacz,
który także biegł za niecelne
strzelanie 3 tundy. Polacy po tym
niepowodzeniu spadli na 4 pozy
cję.

Seniorzy — 4X7,5 km. 1 . NRD

(Jahn, Guenther, Knauthe, Kosch-

ka) 2.13,15 (2 rundy karne). 2. Pol
ska II (Murdzek, Fiedor, Truchan,
Klima) — 2.17,32 (6 rund), 3. CSRS

(Zizka, Ploc, Fajstaver, Sourek)
— 2.17,41 (4 rundy), 4. Polska I

(Rożak, Stopka, Łukaszczyk, Ra
pacz) — 2.18,33 (9 rund).

Juniorzy — 3X7,5 km, 1. NRD

(Wiegand, Menz i Bartnik) — 1.43,28
(2 rundy), 2. Polska I (J. Zięba,
Szpunar, St. Zięba) — 1 .47,33 (2
rundy).

PUCHAR MARTINI

3:0, Odra
i 3:1.

10
10
10
10
10
10
10

10

Zając
Jaku-

poje-
kobiet

Wro-

8
8
7

5
4
4
3

1

W EKSTRAKLASIE

SIATKARZY

Nie powiodło się siatkarzom
Hutnika Nowa Huta w spotka
niach I ligi siatkówki mężczyzn
z Legią w Warszawie. Krakowia
nie doznali dwóch porażek 0:3

(12:15, 7:15, 14:16) 1 1:3 (2:15, 7:15,
15:9, 6:15).

Pozostałe wyniki: Resovia —

AZS Warszawa 3:0 i 0:3, GKS Ka
towice — Gwardia Wrocław 2:3
I 3:1, Stal Stalowa Wola — AZS

Olsztyn 3:1 i 3:0.

Lepiej od rekordu Polski•M

Jerzy Pawłowski zakwalifikował

się do finału międzynarodowego
turnieju szablowego o puchar
Martini, rozgrywanego w Brukse
li. W półfinale Pawłowski zajął 3

miejsce. Zwyciężył Meszena (Wę
gry) — 4 zwyc. przed Namyzło-
wem (ZSRR) — 4 zwyc. i Pawłow
skim — 2 zwyc.

u-

któ-

weszli:

Daniel,
Kubica,
Tadeusz

SKŁAD SKOCZKÓW
NA VI „PUCHAR

PRZYJAŹNI”
Polski Związek Narciarski

stalił skład ekipy skoczków,
ra weźmie udział w tradycyjnej
imprezie VI turnieju skoków o

„Ęuchar Przyjaźni”.
W skład reprezentacji

Jan Bieniek, Stanisław
Józef Kocjan, Stanisław
Stanisław Murzyniak,
Pawlusiak i Józef Przybyła.

Turniej odbędzie się w dniach
21—25 bm. z udziałem pierwszych
reprezentacji trzech potęg w tej
dyscyplinie narciarskiej CSRS,
NRD i ZSRR oraz Polski na

trzech skoczniach: w Klingenthal,
Brotterode i Oberhof.

Sobotnio — niedzielne spotkania
hokejowe o mistrzostwo I ligi
przyniosły nowe niespodzianki.
Zaliczyć do nich należy porażkę
lidera Baildonu z ŁKS-em i remis
Podhala z Pomorzaninem. Bardzo
dobrze spisali się hokeiści war
szawskiej Legii i ŁKS zdobywając
komplet punktów. Cracoyia zdo
była dwa punkty na Pomorzani
nie i była o krok od połowicz
nego sukcesu z Polonią.

Cracoyia — Pomorzanin 4:0 (0:0,
3:0, 1:0). Mecz rozegrany został w

anormalnych warunkach. Gęsty
bez przerwy padający śnieg unie
możliwiał prowadzenie normalnej
gry. Zespół krakowski zagrał nad
zwyczaj ambitnie i ofiarnie 1 od
niósł w sumie zasłużone zwycię- I

stwo.

Podhale — Polonia 7:5 (1:1, 1:2,
5:0). Nowotarżanie natrafili w ze
spole Polonii Bydgoszcz na gro
źnego rywala. Przez dwie tercje
gra miała wyrównany przebieg a

nawet bydgoszczanie prowadzili
3:2. Dopiero w trzeciej tercji go
spodarze przypuścili skuteczny a-

tak, uzyskali wyraźną przewagę
i zdobyli pięć bramek.

W pozostałych spotkaniach uzy
skano następujące wyniki: GKS
— Murcki 5:2, ŁKS - Baildon 2:1,
Legia —

Cracoyia
przegrała
(0:1, 0:1,

Krakowianie zagrali nieco sła
biej niż w ostatnich meczach.
Duża stawka pojedynku wpłynęła
na nerwową grę zespołów gospo
darzy. Przez pierwszą i pół
giej tercji dali sobie narzucić

gry gości a ich kontrakcje
miały rozmachu. Dopiero od

łowy drugiej
atakowała, z

przewagę ale
strat. Bramkę
M. Csorlch.

Zawiodło wczoraj
wotarżahie zagrali
słabszych spotkań i

Pomorzaninem 3:3

Takiego rezultatu nie spodziewał
się nikt. W zespole gości bohate
rem spotkania był bramkarz Wiś
niewski, który przypomniał naj
lepsze swe czasy. Bramki dla Pod-

Naprzód 5:2. Wczoraj
po wyrównanej grze

z Polonią Bydgoszcz 1:2

1:0).

tercji Cracoyia
impetem uzyskała
nie zdołała odrobić
dla Cracovii zdobył

Podczas ogólnopolskich zawo
dów pływackich sprawności wy
trzymałościowej na pływalni Wi
sły dwaj krakowianie Dyrek i

Cupiał (obaj Wisła) uzyskali wy
niki lepsze od rekordu Polski na

dystansie 400 m st. klasycznym.
Dyrek — 5.31,8 a Cupiał 5.32,1.

Rekordy okręgu krakowskiego
w konkurencji młodzików ustano
wili: 400 m dow. dziewcząt —

poszczególnych
kobiety: 400 m

5.45,5, 400 m grzb.
400 m. klas. —

TOTO-LOTEK
W ostatnim ciągnieniu wyloso

wano liczby:
5,9,24,27t38,43

oraz dodatkową 39.

Golemo — 5.57,0, chłopcy — Go
łębiowski — 5.16,4.

Zwycięzcy w

konkurencjach:
dow. — Steindel
— Kozień 6.35,4,
Jastrzębska 6.58,2, mężczyźni: 400
m. dow. — Bielicz 4.53,8, 400 m

grzb. — A. Kękuś 5.10,3, 400 m

klas. Dyrek — 5 .31,8, 400 m. delf.
— Łoboz 6.09,8 (wszyscy Wisła).

Startowało 60 zawodników i za
wodniczek z trzech klubów kra
kowskich. Każdy z zawodników
musiał przepłynąć dystans 400 m

w swojej specjalności.

W

gry,
by:
27.

LAJKONIK
losowaniu „Lajkonika”
wylosowano następujące licz-

13, 26, 30, 35, 40, dodatkowa:

662

KAROLINKA:
7, 13, 19, 36, 47 dod. 35

Końcówka banderoli 07823.

KRONIKA
STUDENCKA

Studencki klub Nowy Żaczek
należący do RU ZSP przy UJ i-

nauguruje dziś o godz. 20-tej 5-

dniowy cykl spotkań poświęco
nych węzłowym zagadnieniom z

dziedziny polityki międzynarodo
wej pt. „Bilanse roku

spektywy roku 1970”.

W dniu dzisiejszym
się również inny cykl
dowiskowych poświęcony przeglą
dowi dorobku zespołów artystycz
nych krakowskiego ZSP. Przegląd
inaugurują występy zespołów mło
dzieżowych z UJ — wśród nichj
równeż obcojęzycznych teatrzy
ków studentów z poszczególnych
kierunków filologicznych. Miej
scem przeglądu jest scena Teatru

Groteski, godz. 19.15. (sz)

1969 — per-

rozpoczyna
imprez śro-

„Gazeta Krakowska” organ
KW PZPR w Krakowie, ul.

Wielopole 1. Telefon: Ceritrala
235-60.

Prasowe Zakłady Graficzne
RSW „Prasa”

Kraków, ul. Wielopole 1.

1" D-12

hala uzyskali: Słowakiewicz, Zię
tara i Ruchała.

W pozostałych wczorajszych me
czach uzyskano wyniki: LKS —

Naprzód 4:2,
GKS
Baildon

Legia
Podhale
ŁKS

Naprzód
Polonia

8. Pomorzanin
9. Murcki

10. Cracovia

1.
2.
3.
4.
5.
6.
7.

W meczach

Legia —

20
22
22
20
22
22
21
21

20
22

★mistrzostwo
pokonała w

Baildon 5:3.
29 67:36
27 117:60
27 77:73
26 103:54
25 77:59
25 85:85
21 182:100

13 74:97
10 64:117j

9 52:130■

II li-o

gi Unia Oświęcim
Zgierzu Borutę 7:3 w pierwszym
meczu a wczoraj doznała porażki
4:6.

Program MS

w hokeju
Opublikowany został prog

ram tegorocznych hokejowych
mistrzostw świata, które zo
staną rozegrane w dniach
14—30 marca w Sztokholmie.

A oto mecze Polaków: 14.
III. Polska — CSRS, 15.
Polska — Finlandia, 17.
Polska — ZSRR, 19. III.
ska — Szwecja, 21. III.

JUVENIA -

ZWIERZYNIECKI 1:1

Dla uczczenia 25-rocznicy wy
zwolenia Krakowa piłkarze, „old
boye” Juvenii i Zwierzynieckiego
rozegrali tradycyjne spotkanie
towarzyskie. Mecz zakończył się
wynikiem remisowym 1:1 (1:1).
Prowadzenie dla Zwierzynieckie
go uzyskał Wawrzuslak wyrównał
W. Kobyłecki. Mimo 40 centyme
trowej warstwy śniegu piłkarze
obu drużyn walczyli bardzo am

bitnie.
W obu zespołach występowała

już młodsza generacja piłkarzy
(Ogiela, Zalman, Rusinek, Kła-

put, Wawrzusiak, Adamczyk) by
li ligowcy. Niezmordowany
Pietrzycki podtrzymał
swych Jccdiegów, sprzed lat.
nizatorem spotkania był
mieślnlczy Itlttb Sportowy
nia.

Przed meczem uczestnicy
kania uczczill minutą milczenia

pamięć poległych 1 pomordowa
nych sportowców w II wojnie
światowej.

Zawody prowadzili pp. lnż. Su
chanek. Wójcik i Urbanowicz.

T.

tradycje
Orgu-

Rze-
Juve-

spot-

<•

III.
III.

Pol-
Pol-

LEGIA PIERWSZA

ska — NRD, 22. III. Polska —

CSRS, 24. III. Polska — Fin
landia, 25. III. Polska — ZSRR

28. III. Polska — Szwecja, 29.
III. NRD — Polska.

W Warszawie rozegrano 18 bm.
czwórmecz piłkarski, zorganizo
wany z okazji 25 rocznicy wyzwo
lenia Warszawy. Wzięły w nim

udział zespoły Legii, Gwardii, O-

kęcia i Polonii. Turniej wygrała
Legia przed Gwardią, Okęciem i

Polonią.

Podhale. No-

jedno z naj-
zremisowali z

(0:1. 2:1, 1:1).

Z Rajdu Monte Carlo

KIJÓW - KRAKÓW
5,5 pkt :1,5 pkt.

W Krakowie bawiła drużyna
szachowa reprezentacji Kijowa z

arcymistrzem Bitej nem na czele.
W spotkaniu z reprezentacją
Krakowa wygrali goście 5,5 pkt. :

1,5 pkt. Punkty dla Kijowa uzy
skali Sztejn, Bannik, Nikołajew-
ski i Szyjanowski po 1 oraz Sa-

charow, Łazariew i Ostrij po o,5
pkt. Dla Krakowa — Jadwiga Ko-

jłacz, Gąsiorowski 1 Porębski po
0,5 pkt.

TALLIN PRZED

WARSZAWĄ
Międzynarodowy turniej koszy

kówki mężczyzn zorganizowany z

okazji 25 rocznicy wyzwolenia
stolicy zakończył się sukcesem

Tallina, który w finale wygrał z

Warszawą (AZS) 100:88. Dalsze

miejsca zajęły: 3. Praga, 4. Buka
reszt, 5. Warszawa II (Legia) po
zwycięstwie nad Amsterdamem

95:63, 7. Bruksela pokonując War
szawę III (Polonię) 78:77, 9. Sofia,
10. Budapeszt.

bez punktów karnych
W niedzielę wieczorem, po

dwóch dobach jazdy non stop, 39

Rajd Monte Carlo kontynuowało
ok. 170 załóg. Z doniesień agen
cyjnych wynika, że na wszystkich
trasach panują sprzyjające wa
runki atmosferyczne, choć rów
nież w Europie zachodniej tempe
ratura zaczyna spadać, a na nie
których odcinkach panują mgły.

Zawodnicy, którzy wystartowali
z Warszawy 1 Oslo wyjechali w

niedzielę wieczorem do Francji.
Wśród załóg, które jadą bez spóź
nień, a więc 1 bez punktów kar
nych, znajdują się również Pola
cy — Smorawiński i Zembrzuski.

Nasi reprezentanci jadący
„bmw 2002 ti” nie mają
kłopotów 1 przybywają
szczególnych punktów
czasu nawet z pewnymi
dzeńiami.

Zakończenie pierwszego
gwiaździstego zjazdu do

nastąpi w poniedziałek w godzi
nach przedpołudniowych. Zgodnie
z planem — załogi warszawskie

mają zgłaszać się na mecie mię
dzy godziną 10.45 a 11.20

na

żadnych
do po-
kontroli

wyprze-

etapu —

Monaco,

• Piękny sukces odniósł
nasz repreaen-tant Andrzej Ba
chleda, startujący w Kltzbue-
hel w wielkich międzynarodo
wych zawodach narciarskich
„Hahnenkamm-Sklrennen* ’. W
slalomie gigancie zajął drugie
miejsce, zdobywając dalsze

punkty w klasyfikacji pucharu
* świata. Polak przegrał tylko

ze Szwajcarem Dumengiem
Giovanoli, wyprzedzając naj
lepszych
Włoch,
cjl.

•W
wielki

niej szablowy o puchar Mar
tini. Przez pierwsze 1 drugie
eliminacje zwycięsko przeszło
5 reprezentantów Polski: Pa
włowski, Koweckl, Majewski,
Nowara 1 Sobczak.

O Hokejowa reprezentacja
Holandii

Francji
•Wi

cyjnym
Europy
zęspół Benfica Lizbona poko
nał drużynę mistrza Austrii
Blau-Gelb Wiedeń 3:0.

• Slalom-gigant w Maribo
rze wygrała Austriaczka Pro-
ell wyprzedzając Francuzkę
Steurer 1 Amerykankę Coch-
ran.

• Znany pięściarz radziecki,
dwukrotny mistrz Europy —

Walery Frołow wypowiedział
się na lamach prasy za zmia
ną przepisów bokserskich. Je
go zdaniem pięclorundowe po
jedynki byłyby sprawiedliw
sze, lepiej odzwierciedlałyby
układ sił na ringu, a sędzio
wie mieliby mniej kłopotów z

wyłonieniem zwycięzcy.

roz-

XIX
nar-

kla-

i narciarzy Austrii,
USA, Kanady i Fran-

Brukseli rozpoczął się
międzynarodowy tur-

i pokonała
7:0.

rewanżowym,
spotkaniu o

w siatkówce

drużynę

elimina-
Puchar

kobiet,

• W sobotę w szwajcarskiej
miejscowości Le Brassus

poczęły się tradycyjne
międzynarodowe zawody
clarskie w konkurencji
sycznej. Dobrze spisali się na
si reprezentanci, startujący w

konkursie skoków do dwubo
ju. Zwycięzcą został Czecho-
słowak Toma Kucera — 215

pkt, a tuż za nim uplasowało
się trzech polskich zawodni
ków: Józef Gąsienica — 209

pkt, Jan Kawulok — 206 pkt,
Erwin Fiedor — 205 pkt.

© Trwa atak na

świata na sławnym lodowisku

wysokogórskim Medeo koło
Ałma-Ata. W sobotę w kon
kurencjach kobiecych łyżwiar-
ki radzieckie uzyskały dwa
rekordowe rezultaty. W biegu
na 500 m. Tatiana Sidorowa

osiągnęła czas 43,22. Autorką
drugiego rekordu była Nina

Statkiewicz, która przebiegła
1500 m w czasie 2.17,82.

• Tydzień przebywała we

włoskiej miejscowości Olang
kadra polskich saneczkarzy.
Nasi zawodnicy mieli wziąć
tam udział w międzynarodo
wych zawodach. Niestety, od
wilż uniemożliwiła przepro
wadzenie imprezy. W tej sy
tuacji po tygodniowym bez
skutecznym oczekiwaniu na

mróz, polscy saneczkarze wy
jechali w sobotę do

(Austria).
• Na zaproszenie

Komitetu Kultury
1 Turystyki przebywała
Polsce w dniach 15—16 stycz
nia br. delegacja kierownict
wa sportu Niemieckiej
bliki Demokratycznej,
gacja NRD brała udział
radach stałej wspólnej
sjl polsko-niemieckiej
spraw współpracy na

sportu.

rekordy

Kufsteins

Głównego
Fizycznej

w

Repu-
Dele-

w ob-
komi-

dla

polu

Przed 25 laty, kiedy Ar
mia Radziecka wyzwalała
Kraków i nasze wojewódz
two, ogromna większość o-

biektów sportowych leżała
w gruzach. Wielu znakomi
tych sportowców zginęło
w obozach koncentracyj
nych i na licznych frontach
II wojny światowej. Nic
istniały organizacje i zwią
zki sportowe. Szybko jed
nak przystąpiono do odno
wy życia sportowego, od
budowy obiektów, organi
zacji imprez sportowych.
Już w kilka dni po wyzwo
leniu Krakowa przez Ar
mię Radziecką odbyły się
pierwsze mecze towarzys
kie między Juvenią i Zwie
rzynieckim, jako przedmeci

z Cracovią i Wisłą, jako
mecz główny. To pierwsze
historyczne spotkanie za
kończyło się zwycięstwem
wlślaków. Ale nłe o zwy
cięstwo tu chodziło. Ważne
było to, że wraz z odzyska
niem niepodległości budził
się do życia polski sport
z kilkuletniego, okupacyj
nego mroku. Na pierw
szym meczu ludzie płakali
ze wzruszenia, padali so
bie w objęcia, cieszyli się,
że w szranki stanęły znów
dwie odwieczne rywalki
Cracovia i Wisła.

Dziś, po 25 latach nie ma

już śladów po strasznych
zniszczeniach wojennych w

naszym życiu sportowym.
Sport rozwinął się dyna
micznie. Powstały prze
piękne obiekty Wisły, Cra-
covii, Korony, Hutnika.
Kryte pływalnie, hale spor
towe, boiska piłkarskie,
lekkoatletyczne, sztuczne
lodowiska. Nie poskąpiono
ich również dla licznych o-

środków w województwie
w Tarnowie, Zakopanem,
Oświęcimu, Olkuszu, Li
manowej. Obecnie wiele
tysięcy młodych ludzi w

idealnych prawie warun
kach uprawia sport i wy
chowanie fizyczne.

Dynamicznie rozwinęła
się turystyka, a Krakowskie
stało się prawdziwym za
głębiem tego potężnego,
wielomilionowego ruchu.
Nowoczesne schroniska, do
my wczasowe, nowe tury
styczne szlaki, dostępne są
dziś w większości dla tych
wszystkich, którzy nie pa
miętają nieomalże okrop
ności wojny i tamtych
pierwszych dni, kiedy ra
dośnie wraz z nastaniem
wolności rodził się nowy
model socjalistycznego
sportu i turystyki, (rm)

Uczyniliśmy ogromny krok naprzód w

budowie obiektów i urządzeń sporto
wych. Przytłaczająca ich większość po
wstała w 25-leciu Polski Ludowej. Na
dal jednak odczuwa się brak boisk, sal

gimnastycznych, najprostszych urządzeń
sportowych. Po prostu — „tak krawiec

kraje, jak mu materiału staje”.
Tym godniejsza uwagi jest akcja za

inicjowana przez Wojewódzki Komitet

Kultury Fizycznej i Turystyki budowy
w czynie społecznym boisk przyszkol
nych. Działalność ta prowadzona wes
pół z Kuratorium Okręgu Szkolnego w

Krakowie i redakcją „Gazety Krakows
kiej” obejmuje prawie wszystkie zakąt
ki naszego regionu, ze szczególi.ym u-

.względnieniem wiejskich szkół podsta
wowych. Tam na razie niema co liczyć
na planowe inwestycje, tam czyn spo
łeczny powinien i może odegrać zasad
niczą rolę.

Każde nowo powstałe boisko do siat
kówki, każda skocznia w dal czy naj
prostsza bieżnia lekkoatletyczna, urzą
dzone tuż przy szkołach podstawowych
dają możność prowadzenia właściwej
pracy na odcinku wychowania fizycz
nego, w rozwijaniu zamiłowania mło
dzieży do sportu. Z nowo powstałych u-

rządzeń sportowych korzystają nie tyl
ko uczniowie szkół podstawowych lecz
także i członkowie Ludowych Zespołów
Sportowych, powstają sekcje i drużyny,
organizowane są imprezy, które ściąga
ją na boiska miejscową ludność.

Nie jest to łatwa praca, powodzenie
jej w dużej mierze zależy od zrozu
mienia potrzeb budowy takich urządzeń
sportowych, od zaangażowania się /ile

tylko organizacyjnego lecz i uczucio
wego kierowników szkół podstawowych
1 nauczycieli wf, od poparcia władz

miejscowych i powiatowych. Budowa

obiektów sportowych rozwija się po- LZS oraz mieszkańcy Chełmca

myślnie w takich powiatach jak: No
wy Sącz, Nowy Targ, Proszowice, Wa
dowice. Sporo Jest tu ludzi dobrej robo
ty, zaangażowanych, dzięki nim nasze jęły: szkoła podstawowa nr 2 w Ska-

podstawowa nr 15 w Tar-

podstawowa nr 2 Skibów-
szkoła podstawowa Łody-
Zywiec), szkoła podstawo-
Porębie (pow. Wadowice),

województwo wzbogaciło się o wiele
tak bardzo potrzebnych urządzeń spor
towych.

W 1967 r. do- konkursu na najlepsze
boisko sportowe wybudowane w czynie
społecznym przy szkołach podstawo
wych zgłosiło się tylko 26 szkół. Nie
doceniono pożytecznej tej akcj*I, ale w

rok później do konkursu przystąpiło

prze
pracowali społecznie ponad 3000 godzin
przy budowie tych urządzeń. Dalsze

miejsca w 1968 r. w tym konkursie za-

winie, szkoła

nowie, szkoła
ki Zakopane,
gowice (pow.
wa w Myrcy
szkoła podstawowa w Rudnie Polnym
(pow. Proszowice).

W roku ubiegłym znowu przodował
w akcji budowy boisk sportowych w

kon
nie

ido

PONAD 100 BOISK W CZYNIE SPOŁECZNYM

już 45 szkół! W powiecie Nowy Sącz do
konkursu zgłoszono 20 szkół, wybudo
wano 17 boisk do piłki ręcznej, 15 — do
siatkówki, 5 do koszykówki, 3 bieżnie

lekkoatletyczne, 17 skoczni l. a. Wartość

czynów społecznych sięga w tym po
wiecie ponad 600 tys. zł.

Po raz pierwszy najlepsza w woje
wództwie okazała się szkoła podstawo
wa Chełmiec (pow. Nowy Sącz). Po
wstały tam boiska do piłki ręcznej, ko
szykówki, siatkówki, bieżnia lekkoatle
tyczna, boisko trawiaste przygotowane
pod lodowisko (oświetlone). Boiska

zostały ogrodzone, wartość obiektu

wykonanego w czynie społecznym — 250

tys. zł. Młodzież szkolna, członkowie

czynie społecznym Nowy Sącz. W powie
cie tym powstało 17 nowych obiektów
i urządzeń
robotę na

towych —

Szkolnego.
W konkursie ostatniego roku zwycię

żyła szkoła podstawowa w Sierosławi-
each (pow. Proszowice). Uczniowie tej
szkoły wraz z rodzicami wybudowali
mały stadion z niezbędnymi urządzenia
mi sportowymi. Wartość czynów spo
łecznych — ponad 250 tys. zł. Dalsze

miejsca w 1969 r. w konkursie na naj
lepsze boisko w czynie społecznym
zajęły: szkoła podstawowa w Podolu

(pow. Nowy Sącz) szkoła podstawowa

sportowych. Znać tam dobrą
tym odcinku władz powia-
PKKFiT oraz Inspektoratu

nr 5 w Zakopanem, szkoła podstawowa
im. Wojska Polskiego w Zabierzowie

(pow. Kraków) szkoła podstawowa w

Jaworniku (pow. Myślenice), szkoła

podstawowa w Targowisku (pow. Boch
nia). Łącznie zakwalifikowano do
kursu 36 szkół. Kilkanaście szkół

zdążyło ukończyć prac w tym roku

konkursu stanie w roku bieżącym.
Inicjatywa budowy przyszkolnych

boisk systemem społecznym znalazła

zrozumienie, szczególnie w środowlskiaz

wiejskim. Korzyści z tej działalności

są ogromne, młodzież zyskuje urządze
nia sportowe, powstaje w środowisku

właściwy klimat do rozwoju sportu, ro
dzice bardziej przychylnym okiem pa
trzą na sportowe zamiłowania dzieci.
Kierownictwu szkół podstawowych stwa
rza się lepsze warunki do prowadzenia
wychowania fizycznego, wyróżnione
szkoły otrzymują znaczne Ilości sprzętu
sportowego w postaci piłek, łyżew, bu
tów sportowych Itp.

Na wiosnę w tym roku szkoły przy-
ątąpią znów do konkursu budowy boisk
w czynie społecznym, w naszej akcji u-

czestniczylo już ponad 100 szkół kra
kowskich, powstało ponad 100 obiektów

sportowych o wartości paru milionów

złotych. Są to liczby sprawdzalne, ob
jęte sprawozdaniami GUS. Działalność
WKKFiT oraz władz szkolnych godna
jest pochwały, warto pokusić się jed
nak do
do akcji
działaczy i pracowników niektórych po
wiatów,
winna być bardziej powszechna,
brakuje oddanych sportowi
niu fizycznemu kierowników szkół

nauczycieli wf. Trzeba im w tym dziele

pomóc ze wszech sił.

K. PUSZKARZEWICZ

bardziej aktywnego włączenia
budowy boisk przyszkolnych

Działałność na tym odcinku
Nie

i wychowa-
i

KBBSS3

18, NEUROLOGICZNY: Botanicz
na 3, OKULISTYCZNY: Koperni
ka 38, PEDIATRYCZNY: Proko-
cim. CHIRURGIA DZIEC

kocim.

Henryka

Poniedziałek

OPERA (pl. Ducha 1): - Halka
10.

CO,GDZIE,
KIEDY?

19
STYCZNIA

Siemiradzkiego
zachorowania
i przewozy

Grzegórzki
Podgórze
Nowa Huta

1 wypadki 09

395-00, 395-01, 395-03

209-01, 295-77

625-50, 657-57

422-22, 417-70

--------- W -

APOLLO: Nowy (poi., 14 lat) —

15.45, 18, 20.15. CHEMIK: Wyciecz
ka w nieznane (poi., 16 lat) — 17
19. DOM ŻOŁNIERZA: Rozśpiewa
ne wakacje (NRD, 14 lat) — 15.45,
18, 20.15. KIJÓW: Kleopatra (USA
16 lat) — 15.15, 19.15. KULTURA:

Najpiękniejsze oszustwa świata

(fr. 16 lat) — 18, 20.15. MELODIA:

Obcy w domu (ang. 18 lat) —

15.45, 18, 20.15. MASKOTKA: Gra
uczuć (hiszp. 16 lat) — 15.30, 17.45,
20. MIKRO: Czterej pancerni i

pies II s.

20.15. MŁ.
do służby
— 14.45, 17,
(szwedz. 18 lat)
UCIECHA: Cztery damy i as (fr.
18 lat) — 15.45, 18, 20.15. WANDA:
Na tropie sokoła (NRD, 14 lat) —

15.30, 18, 20.15. WARSZAWA: Ja
rzębina czerwona (poi. 14 lat) —

15.30, 18, 20.30 . WIEDZA: PKF. Mi
gawki ze Szkocji. Słony chleb.
Jak dawniej czas mierzono — 18.
WISŁA: Synowie Wielkiej niedź
wiedzicy (NRD, 14 lat) — 10, Słodki

ptak młodości (USA, 16 lat) — 12,
15.45, 18, 20.15. WOLNOŚĆ: Różo
wa pantera (ang. 16 lat) — 15.45,
18, 20.15. WRZOS: Kolumna Tra-

jana (rum. 14 lat) — 16, 19. ZUCH:

nieczynne. ZWIĄZKOWIEC: Zol
tan Karpathy (węg. 14 lat) — 17,
19.

Czterej pancerni 1

(poi. 7 lat) — 15.30, 18.

GWARDIA: Niezdolny
liniowej (radź., 11 lat)
19.15. SZTUKA: Kochać

13, 15.45, 18.

KINA W NOWEJ HUCIE
ŚWIT: Jarzębina czerwona (poi.

14 lat) — 15.45,
SALA: Kobieta
— 15, 17.30, 20.

ją dobrze (wł.,
20.15.

WIELICZKA — Górnik; Wiosna
nad Odrą.

SKAWINA — Hutnik: Zbyszek.
ZOO (Las Wolski): codziennie

od godz. 9 do zmroku.

18, 20.15. ŚWIT M.

owad (Jap. 18 lat)
SFINKS: Znalem
18 lat) — 15.45, 18,

CZARTORYSKICH (Jana 19)
10—15. SZOŁAYSKICH (pl. Szcze
pański 9): poi. mai. 1 rzeźba do

1764 r. (10—15). ARCHEOLOGICZ
NE (Poselska 3): 10—14 . GEOLOGI
CZNE (Senacka 3): Świat roślin i

zwierząt ub. epok oraz wyst. mi
nerałów (9—17). HISTORYCZNE

(Jana 12): Dzieje 1 kultura Kra
kowa: (Szpitalna 21): Dzieje tea
tru krak. (9—15). PRYZMAT (Ło
bzowska 3):
Gierowskiego
Stallngr. 13):
clól” (10—18).

wyst. malarstwa S.

(11—22). KTF (Boh.
„U naszych przyja-

ETNOGRAFICZNE

(pl. Wolnica): 11—15. RYNEK GŁ.

22: „20 rys. franc. XV—XIX w.”

(10-14). KLUB „POD GRUSZKĄ”
(Szczepańska 1): wyst. prac. prof.
W. Chomicza. KLUB MPiK (Ja
giellońska 1): malarstwo J. Wejd-
mana.

Kościuszki 18 (tlen), Floriańska

15, Rakowicka 12, Batorego 1, Wa
ryńskiego 24, Rynek Podg. 9, N.

Huta: os. Teatralne 28 (tlen), Cen
trum A, bl. 3 (tlen).

PROGRAM I

10.00 Wlad. 10.05 Spotkanie z pi
sarzami. 10.25 Muz. 11.00 Dla klas
VIII (historia) — „Strajk chłop
ski w Łapanowie”. 11.20 Melodie.
11.45 Porady praktyczne dla ko
biet. 11 .55 Kom. o st. wód. 12.05
Z kraju i ze świata. 12 .25 Koncert
z polonezem. 12 .45 Rolniczy kwa
drans. 13.00 Z życia Związku Ra
dzieckiego. 13.20 „Wieś tańczy 1

śpiewa”. 13.40 Więcej, lepiej; ta
niej. 14 .00 Reportaż lit. 14.20 K.

Kurpiński — Uwertura do opery
„Jadwigą". 14.30 Co się Wam w

tej aud. najbardziej podoba. 15.00
Wlad. 15.05 Godzina dla dziew
cząt i chłopców. 16.00 Wlad. 16.05
Alfa 1 Omega. 16.30 Popołudnie z

młodością. 18.00 Wiad. 18.05 Klub

grającego krążka. 18.50 Muzyka 1
aktualności. 19.15 Z księgarskiej
lady. 19.30 Radiowe Studio Pio
senki. 20.00 Dziennik. 20.25 Prze
boje karnawałowe. 20.47 Kronika

sportową. 21 .00 Naukowcy — rol
nikom. 21 .25 Pięć minut o wy
chowaniu. 21.30 Kalejdoskop kult.
22.00 Koncert życzeń muz. poważ
nej. 22.40 Gra poznańska 15-tka.
23.00 Dziennik. 23.10 Koresponden
cja z zagranicy. 23.15 Zatańcz ze

mną. 23.40 J. S. Bach — IV Kon
cert Brandenburski
Wiad. 0 .05—3.00 Pr. z

G-dur. 24.00

Olsztyna.

PROGRAM II

Muz. 5 .29 Pog. (KR). 5.30
5.40 Aud. dla wsi. (KR).

5.00
Wiad.
5.50 Dla was gramy i śpiewamy.
6.00 Proponujemy, informujemy.
6.20 Gimn. 6.30 Wiad. 6 .40 Publicy
styka międzynarodowa. 6.50 Rep.
Red. Spoi. 7.15 Pogoda. 7.16 Tr. z

Rzeszowa. 7 .30 Dziennik. 7.50 Muz.
8.10 Muz. 8.25 Pog. (KR). 8.30 Wia
domości. 8 .35 Fala 56. 8.45 Muz.

9.00 Muz. balet. 9 .30 Wiad. 9 .35

Międz. Uniwersytet Radiowy. 9.45
10 min. z Andre Brasseur. 9.55
Muz. lud. 10.25
10.55 R. Ricci —

Kom. o st. wód.
ze świata. 12.25

Boczny tor —

Tańce i piosenki,
jak człowiek —

(KR). 13.30
13.40 „i
śnie” .

kiewlcza.

piosenki
Estr. TV

panna”
klasyczna.
16.00 Wiad. 16.05 Tr. z Rzeszowa.
17.00 Start 68 (KR). 18.00 Skrzynka
interwencji (KR). 18.10 Dziennik
krak. 18.20 Sonda — przegląd spo-
łeczno-ekon. 19.00 Przegląd „Echa
dnia”. 19.15 Lekcja jęz. ros. 19.30

„Komedia o człowieku, który po
ślubił niemowę” — słuch, wg A.

France’a. 20.11 Koncert
20.48 Not. kult. 20.58 d. c. koncer
tu. 21 .26 Poezja znowu

2,1.47 Nowiny i nowinki muz. 22.00
Z kraju i ze świata. 22 .27 Wlad.

sport. 22.30 Muz. tan. 23.30 Gra

zespół „Metrum”. 23.50 Wiad. 24.00

Hymn.

i Brasseur.

,W Jezioranach”.
- skrzypce. 11 .55

12.05 Z kraju 1
Koncert. 12.40

rep. (KR). 13.05^

. 13.20 Człowiek
Brechta — rec.

Radio-reklama
.Czas pojedna, trawa
— frag. książki Wł.

14.00 Wiad. 14 .05

„Synkopy”. 14.25 Ork.
Rum. 14.40 „Żołnierz i
- opow. 15.00 Muzyka

15.30 Kiermasz muz.

(KR).
poro-
Rym-
Nowe

Symf.

śpiewa.

14.25 Politechnika: kurs przy-
got. Oddziaływanie elektryczne.
Prawo Coulomba. 15.00 Politech
nika: kurs przygot. Pole elektro
statyczne. Natężenie pola. 15.30—
16.35 Przerwa. 16.35 Program dnia.
18.40 Dziennik. 16.50 Dla dzieci:

Zwierzyniec. 17 .40 Echo stadionu.
18.00 Nad Odrą i Bałtykiem. 18.25
Kronika. (KR). 19.45 Eureka. 19.20
Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.05
Teatr TV: Rousseau „Zemsta sie
roty”. 21.05 Lektury współczes
ne — Zb. Kwiatkowski omówi

książkę Alana Bullocka „Hitler —

studium tyranii” (KR). 21 .20 Spot
kanie z poezją (KR). 21 .45 Akcja
— witraże — film dok. 22.15
Dziennik. 22 .30 Program na jutro.

CHIRURGICZNY: Kopernika 40,
LARYNGOLOGICZNY: Kopernika ______

.......... ............. ..................

23, UROLOGICZNY: Grzegórzecka J 22.35 Politechnika (powt.)


